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W y ch o d zi tn y razy ty g o d n io w o : w e w to rek , czw artek i so b o tę .

Przedpłata: m iesięczn a w y n o si 8 0 g ro szy  z d o ręczen iem  1 z ło ty , 
k w arta ln a w y n o si 2 ,4 0 z ł. z d o ręczen iem  3 ,0 0 z ł.

W  w y p ad k ach n iep rzew id zian y ch  sp o w o d o w an y ch  siłą  w y ższą (p rze ­
szk ó d *  w  zak ład z ie , z ło żen ia  p racy  it.p .)  ab o n en t n ie m a p raw a żąd a­

n ia n ied o sta rczo n y ch n u m eró w  lu b  o d szk o d o w an ia.

Ogłoszenia: za o g łoszen ie o d w iersza 1 m m . n a str. 6 -łam . 1 5 g r. 
n a str. 2 -łam . 5 0 g r., o g ło szen ia d ro b ne sło w o 2 0 g r. 

Za o g ło szen ia red ak c ja n ie o d p o w iad a.

T elefo n N r. 5 9 . K o n to czek o w e P . K . O . N r. 1 4 5 2 6 6 .

C zcio n k am i d ru k arn i B . M iło szew sk ieg o w  N o w ;em m ieśc ie n . D rw .
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Przed ostatnim 
etapem wyborów.

Z b liżam y się d o o sta tn ieg o e tap u  w y b o ró w . 
K an d y d ac i n a p o słó w zo sta li w y b ran i p rzez  
zg ro m ad zen ia o k ręg o w e, n azw isk a ich za p o ś ­
red n ic tw em  p rasy o raz p lak ató w u liczn y ch p o ­
d an e zo stały d o p u b liczn e j w iad o m o śc i i n iem a  
ju ż ch y b a żad n eg o w y b o rcy , k tó ry w ten czy  
in n y sp o só b n ie d o w ied z ia łby się , k to k an d y ­
d u je z jeg o o k ręg u .

G azety p rzy n o szą co d zien n ie ży c io ry sy  k an ­
d y d ató w  n a p o słó w . L u d zie czy ta ją te ży c io ­
ry sy , zastan aw ia ją się  n ad n iem i. Z resz tą n ie  
d o w iad u ją się z ty ch ży c io rysó w n ic n ad zw y ­
cza jn eg o . Ż y cio ry sy są n ao g ó ł d o sieb ie  p o d o b ­
n e . W szy scy są tak czy o w ak zw iązan i z te re ­
n em . K ażd y m a sw o je zasłu g i, k ażd y  m a p rze ­
sz ło ść , k tó ra św iad czy , że to  jest d o b ry  p raco w ­
n ik , że jes t to cz ło w iek , k tó ry u m ie p raco w ać  
n ie ty lk o d la sieb ie , a le i d la sp o łeczeń stw a. N ie  
sp o ty kam y tak że w śró d ty ch lu d z i o sław io n y ch  
n azw isk p arty jn y ch m en eró w i sp ry c iarzy . N ie ­
m a ich . Jak ręk ą o d ją ł. Z astąp ili ich lu d z ie  
n o w i. L u d zie ze sp o łeczeń stw a, lu d z ie z te rn  
sp o łeczeństw em  zw iązan i i n ajlep iej zn a jący  jeg o  
p o trzeb y .

D u żo , d u żo n o w y ch n azw isk . L ecz có ż , 
stąd , że —  n ap rzy k ład —  w W arszaw ie  n ic  n ie  
m ó w i n azw isk e k an d y d ata z T o ru n ia , G ru d zią ­
d za czy L ek art, k ied y w łaśn ie w  ty ch  o k ręgach  
w ie k ażd y z w y b o rcó w , że ten to d o b ry ro ln ik  
p racow n ik n iestru d zon y k ó łek  ro ln iczy ch ,  że b y ł 
d o b ry m  n a w o jn ie żo łn ie rzem , a tam ten zn o w u  
to sta ry i zasłu żo n y d zia łacz zaw o d o w y ch o r-  
g an izacy j k u p ieck ich czy ro b o tn iczy ch .

In n i lu d z ie , in n e zg o ła n astro je w y b o rcze . 
W szęd zie sp o k ó j p o w ag a i g łęb ok ie zro zu m ien ie  
ty ch p o w ażn y ch zm ian stru k tu ra ln y ch , jak ie  
o sta tn io zaszły w  n aszem  ży c iu zb ioro w em .

Z n ik ło g d zieś d aw n e ro zw y d rzen ie p rzed ­
w y b o rcze . Z ajad łe w alk i p arty j, p rag n ący ch  
za w szelk ą cen ę p rzefo rso w ać sw o ich k an d y d a ­
tó w . G o rączk o w a a tm o sfera śc ieran ia się o so ­
b isty ch czy p arty jn y ch in te resó w . O p ary cy ­
n iczn eg o zak łam an ia o p ad ły b ezp o w ro tn ie .

C zy p am ię tam y p o p rzed n ie w y b o ry ? T e w  
ro k u 1 9 3 0 -y m , czy w  la tach p o p rzed n ich . T ę  
„k am p an ię w y b o rczą '1 , p o leg a jącą n a w alce b ez ­
sen so w n y ch arg u m en tó w , id jo ty czn y ch o b ietn ic. 
A g d y ju ż arg u m en tó w  i o b ie tn ie n ie sta ło , w  
ru ch sz ły n o że i k aste ty .

S m u tn a to p raw d a, a le p raw d a słu szn a i 
żad n ej n ie u leg a jąca w ątp liw o śc i, że w czasie  
w y b o ró w k ro n ik i p o licy jn o -sąd o w e n o to w ały  
zn aczn y w zro st p rzestęp stw . N ie ch o d zi tu  
n atu ra ln ie o tak ie w y k ro czen ia , jak n p . d em o n ­
stracje p rzec iw p ań stw o w e k o m u n istó w i t. p . 
O t, p o p ro stu zw y k łe czy n y k ara ln e jak ro zb ó j, 
k rad z ież , p o b ic ie , o szu stw o , w y m uszen ie . P rze ­
w in ien ia teg o ro d za ju m n o ży ły się w sp o só b  
zastrasza jący ró w n o leg łe z ro zw o jem k am pan ji 
w y b o rcze j. P rasa p rzep ełn io n a b y ła w iad o m o ś­
c iam i o w y p ad k ach sam o sąd u , b u n tach , m aso ­
w y ch k rad z ieżach leśn y ch , sło w n y ch  i czy n n y ch  
zn iew ag ach u rzęd n ik ó w , d ezerc jach , staw ian iu  
o p o ru p o lic ji itd .

W y p ad ki te m n o ży ły się z reg u ły w  o k o li­
cach  częśc iej p rzez  p o słó w  n aw ied zany ch ! N iech  
ty lk o tak i m ó w ca p o czą ł w y k rzyk iw ać d o n ie ­
u św iad o m io n ego tłu m u zw y k łe w  ty ch w y p ad ­
k ach „h asła“ : „P recz“ , „H ań b a“ , „N a  b ary k ad y * ', 
„Z ąd am y“ , „W ara“ —  ju ż w tłu m  w cisk a li się  
n ajc iem n ie js i p o d żeg acze , b o  jak  n a b ary k ad y  —  
to  jazd a, w szy stk o jed n o p rzec iw  k o m u , b y le n a  
b ary k ad y , a le ju ż, zaraz . K o ń czy ło się n a in te r­
w en cji p o lic ji i g o rzk iem  ro zczaro w an iu tłu m u  
d o p o słó w , d o ag itato ró w , d o p o d żeg aczy , b o  c i 
w y ch o d zili zaw sze o b ro n n ą ręk ą . A  n a d ru g i 
d zień w  in n em  ju ż m ieśc ie w szczy n ali sp ec ja liś ­
c i o d w y b o ró w n o w e zam ieszan ie , w yw oła li  
n iep o k oje , b ijaty k i, aw an tu ry .

T ak o to p rzed staw ia ły się n astro je i tak  
o d b y w ały się w y b o ry n a p o d staw ie sta re j, jak  
ją o b ecn ie o p o zy cja n azy w a: „ lib era ln e j i d em o -

Abisyńczycy zestrzelili włoski samolot.
L O N D Y N . „E v en in g S tan d ard * ' d o n o si z j 

A d d is A b eb a , że w p o n ied z ia łek w ieczó r ze- ’ 
strze lo n y zo sta ł p rzez w o jsk a ab isy ń sk ie w ło sk i 5 
sam o lo t w o jsk o w y , lecący n ad te ry to rju m ab i- | 
sy ń sk iem w p o b liżu G erlo g u b i w p ro w in c ji 
O g ad en g ran iczące j z w ło sk iem  S o lali.

O b aj p ilo c i sam o lo tu , k tó ry n o si —  w ed łu g  
d zien n ik a —  m im o , że jes t w ło sk im , zn ak p rzy ­
n ależn ośc i d o p ań stw a ab isyń sk ieg o , m ają b y ć  
ran n i. P atro le ab isy ń sk ie p rzew io z ły ran n y ch  
lo tn ik ów  w ło sk ich d o H arraru .

Coraz szybsze tempo transportów włoskich
R Z Y M . W ło sk a żeg lu g a o k rę to w a w K a ­

n ale S u esk im  o siąg n ę ła o b ecn ie —  w edłu g d o ­
n iesień z K airo — p u n k t k u lim in acy jn y .. W  
c iąg u o statn ich d w ó ch d n i p rzep ły n ę ło p rzez  
ten k an ał 1 7 o k rę tó w  w ło sk ich z w o jsk iem i 
m aterja łem w o jen n y m . W e w to rek , p rzy b y ł

Masowa dezercja włoskich żołnierzy kolonialnych 
do Abisynji.

L O N D Y N . W ed le d o n iesień n ad esz ły ch z  
A d is A b eb y , o lb rzy m i en tu z jazm  w śró d lu d n o śc i 
ab isy ń sk ie j w y w o ła ła sen sacy jn a w iad o m o ść , iż | 
w  c iąg u o sta tn ich d n i 1 2 .0 0 0 S o m alijczy k ó w , | 
zao patrzon y ch p o w ięk sze j częśc i w  n o w o czes- I 
u e u zb ro jen ie , jak  k arab in y ręczn e i m aszy n o w e  
n ajn o w szeg o ty p u o raz w w ielk ie zap asy am u ­
n ic ji zd ezerte ro w ało z szereg ó w w ło sk ie j d y ­
w izji tu b y lczej w  S o m ali i p rzesz ło p rzez g ra ­
n icę n a te ry to rju m  A b isy n ji.

W  zw iązk u z d ezerc ją w ło sk ich żo łn ierzy  
k o lo n ja ln y ch , w k o łach d y p lo m aty czn y ch w  
A d d is A b eb a p o n o w n ie zw raca ją u w ag ę n a  
fak t, że p o za  w ielo m a  in n em i tru d n o śc iam i, jak ie  
b ęd zie m iał d o p o k o n ania M u sso lin i w zam ie ­
rzo n e j w y p raw ie ab isy ń sk ie j, jed n y m  z n ajtru -  
d n iejssy ch p ro b lem ó w b ęd zie w łaśn ie u trzy m a ­
n ie w k arn o śc i o d d zia łó w tu b y lczy ch , k tó re  
w id ać z p o w y ższeg o p rzy k ład u — jeszcze  
p rzed ro zp oczęc iem  d ziałań w o jen n y ch  w y raźn ie  
o b jaw ia ją , iż sy m p atje ich są p o stro n ie ro d a ­
k ó w  ab isy ń sk ich .

Ameryka nie może współpracować z Rosją.
N O W Y  JO R K . D zien n ik i p o ran n e o g łasza ją  

w  fo rm ie sen acy jn e j o d p o w iedź so w ieck ą n a  
p ro test S tan ó w  Z jed n o czo n y ch p rzec iw d ziała l­
n o śc i K o m in tern u .

W ed łu g d o n iesień w aszy n g to ń sk ich p ierw - ; 
szy m  sk u tk iem  b ęd zie zn aczn e o zięb ien ie sto ­
su n k ó w am ery kań sk o -ro sy jsk ich . O d p o w ied ź n ie  
d o p ro w ad zi w p raw d zie  n aty ch m iast d o  zerw an ia  
sto su n kó w  d y p lo m aty czn y ch lu b d o o d w o łan ia  
am b asad o ra am ery k ań sk ieg o z M o sk w y , jak to  
p rzew id u je p rasa sen acy jn a , a le n ależy się li­
czy ć ze zn aczn em zm n ie jszen iem  sz tab u am b a- ■ 
sad y am ery k ań sk iej w  M o sk w ie .

Dzień katastrof w Niemczech
B E R L IN . Z ró żn y ch m iajsco w o śc i N iem iec  

d o n o szą o k atastro fach . W  N eu b u rg (B aw arja)  
au to b u s, k tó reg o szo fer ch c iał w y m in ąć p rze- 
jeźd z iający m o to cy k l, w p ad ł n a d rzew o , p rzy -  
częm  d w aj p asażero w ie p o n ieśli śm ierć sied m iu  
zaś in n y ch o d n io sło c iężk ie ran y .

W  H o ech st w  zak ładach n ajw ięk szeg o n ie ­
m ieck ieg o k an cern u I. G . F arlen w y d arzy ła się  

k ra ty czn ej o rd y n ac ji w y b o rcze j" . K to n ajb ez ­
cze ln ie j, n ajcy n iczn ie j zd o ła o szu k ąć m asy —  
ten m a o tw artą d ro g ę d o se jm u .

D ziś w sp o m ien ia te , ch o ć tak jeszcze św ie­
że , w y w o łu ją w  n as zd u m ien ie . Z e zd z iw ien iem  
p rzecie ram  y o czy : M ek sy k-to czy P o lsk a, re la ­
cy jn y se jm ik sz lach eck i, czy w y b o ry d o c ia ł 
u staw o d aw czy ch w n iep o d leg łe j, w sk rzeszo n ej

I
z n iew o li P o lsce?

P rzeb y liśm y w ielk ą ew o lu c ję , a le n ie d la te ­
g o ty lk o , że m am y n o w e, z in n eg o zg o ła  d u ch a  
zro d zo ne p raw a, a le d la teg o p rzed ew szy stk iem ,  
że d o ch o d zim y p o w oli d o sp o łeczeń stw a, k tó re  
d o zro zu m ien ia ty ch  p raw  d o sta teczn ie d o jrzew a. 

d o P o rt S aid u o k rę t w ło sk i „S atu rn ia“ , n a  k tó ­
ry m  d w aj sy n o w ie M u sso lin ieg o o raz jeg o z ięć  
o d b y w ają p o d ró ż d o A fry k i w sch o d n iej. W ładze  
p o licy jn e w  p o rc ie p o czy n iły  d alek o  id ące śro d k i 
o stro żn o śc i. P rzeszło 1 .0 0 0 faszystó w  w ło sk ich  
zeb rało się w  p o rc ie i zg o to w ało sy n o m M u ­
sso lin ieg o ży w io ło w ą o w ację .
W wojnie wlosko-abisyńskiej Watykan ogłosi 

neutralność.
B E R L IN , L o n d y ń sk ie p ism o „S tar“  d o n o si, 

że O jciec św . zam ierza o g ło sić n eu tra ln o ść  
W aty k an u w  m o m en cie , g d y W łoch y w y p o w ie ­
d zą w o jnę A b isy n ji. P o d o b n o w k an ce la rji  
W aty k an u p rzy g o to w u je się ju ż tek st teg o  
o św iad czen ia . B ęd zie o n o w ręczo n e zaró w n o  
o b u ew en tu a ln ie w o ju jący m  stro n o m , jak i ty m  
k ra jo m , k tó re p o siad a ją sw y ch p rzed staw ic ieli 
w W aty k an ie .

ek sp lo zja , p rzy czem  zab ity zo słał jed en  ro b o tn ik  
d w ó ch in n y ch o d n io sło c iężk ie ran y . C iężko  
ran n y zo sta ł p rzy tem  jed en z za tru d n io n y ch w  
fab ry ce ch em ik ó w  d r. V alb erg . P rzy czy n y w y ­
b u ch u n ie u d ało sie d o ty ch czas u sta lić .

W  o k o licy  S zczec in a zd arzy ły się d w a p ę ­
d zące szy b k o m o to cy k le . Z cz te rech jad ący ch  
—  d w ó ch zo sta ło zab ity ch n a m iejscu , a  d w ó ch  
in n y ch zm arło w  szp ita lu .

„Piłsudski" w drodze do Gdyni
W e w to rek w  p o łu d n ie o d p ły n ą ł z T riestu  

p o lsk i m o toro w iec tran sa tlan ty ck i „P iłsu d sk i"  
w  p ierw szą sw o ją p o d ró ż m o rsk ą d o G d y n i. 
P o d ró ż ro zp o czę ła się ze zn aczn em  o p ó źn ien iem  
sp o w o d o w an em  d u żem i o p ó źn ien iam i p o ciąg ó w  
k tó re w io zły p asażeró w  d o p o rtu . P azażerow ie  
sta tk u „P iłsu d sk i" sk ład ają się p rzew ażn ie z 
o b y w ateli p o lsk ich , k tó rzy ze w szy stk ich stro n  
P o lsk i d ąży li d o T riestu ażeb y u czestn iczy ć w  
p ierw sze j p o d ró ży  n o w o zb u d o w an eg o m o to ro w ca  
S ta tek b y ł o d św iętn ie u d ek o ro w an y flag am i, 
p asażerow ie b y li w  d o b ry m  n astro ju m im o d e ­
szczu i szareg o n ieb a . N a m o lo zeb ra ło się m i­
m o d eszczu sp o ro p u b liczn o śc i, żeg n ające j o d ­
p ły w ający statek .

Groźny strajk włościan na Litwie
T Y L Ź A . S tra jk w łośc ian n a L itw ie p rzy ­

b iera o stre fo rm y . P o lic ja zm u szo n a b y ła d o  
in terw en cji p rzeciw p o ste ru n k o m stra jk o w y m  
w ło śc ian ro zstaw io n y m  n a jed n e j z g łów n y ch  
szo s litew sk ich z M arjam p o la d o K ęw n a n a  
p rzestrzen i 1 0 k m . —  P o lic ja strzela ła i zab iła  
2 w ło śc ian , w ielu ran iła . Z o sta ł zab ity tak że  
jed en p o lic jan t, a 7 o d n io sło ran y . O w y d arze ­
n iach ty ch k rążą w  K o w n ie sp rzeczn e  p o g łosk i

M ó w i się n aw et, że strażn icy w w ielu  m iej­
scach p rzy łączy li się d o ch ło p ó w . Is to tn ie d ziś  
w y słan o ca łą p o licję K o w n a n a p o m oc d la p o li­
c ji p ro w in c jon a lne j.

Ziemia z 1580 miejsc historycznych świata 
na kopiec Marszałka Piłsudskiego.

K R A K Ó W , P rzy b y w ające d o K rak o w a z  
ro żn y ch stro n św iata d elegac je P o lak ó w d la  
u czczen ia p am ięc i M arszałk a P iłsu d sk ieg o z ło ­
ży ły d o tąd d o m asy w u w zn iesio n eg o k o p ca-p o - 
m n ik a n a S o w ińcu z iem ię z 1 5 8 0 h isto ry czn y ch  
m iejsco w o śc i. Z iem ię tę p rzew iez io n o d o K ra ­
k o w a w  w o reczk ach , k ase tk ach o raz w o k o ło  
ty siącu arty sty czn ie w y k o n an y ch  u rn ach , k tó re  
sk ład an e są w g m ach u O lean dró w  k rak o w sk ich . 
P o u k o ń czen iu b u d o w y k o p ca w szy stk ie u rn y  
zo stan ą z ło żo n e n a p am iątk ę w o d p o w ied n iem  
p o m ieszczen iu o b o k k o p ca n a S o w iń cu .

Ojciec św wznosi modły do Boga o pokój.
R Z Y M . P ap ież P iu s 1 1 . u d zie lił w C asto l 

G an do lfo au d jen c ji 2 0 0 0 p ie lęg n iarek  k ato lick ich , 
k tó re p rzy b yły n a k o n g res d o R zy m u . W  p rze ­
m ó w ien iu p ap ież o św iad czy ł, że n ależy w y zy s ­
k ać w szelk ie śro d k i, ab y u n ik n ąć za ta rg u m ię ­
d zy n aro d o w eg o i p o d k reślił, że w zn o si m o d ły  
d o B o g a, ab y sp rzy ja ł w y siłk o m p racu jący ch  
n ad ro zstrzy g n ięc iem  zag ad n ien ia b ez p rze lew u  
k rw i.
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D n ia 2 7  s ie rp n ia o d b y ło s ię w  s a l i R a d y  
P o w ia to w e j w  N o w e m m ie ś c ie  w s p ó ln e  z e b ra n ie  
z a rz ą d ó w  p ra w ie w s z y s tk ic h  o rg a n iz a c y j s p o łe ­
c z n y c h  c z y n n y c h  n a te r e n ie p o w ia tu  lu b a w s k ie ­
g o  w  l ic z b ie p o n a d  1 0 0  o -s ó b .

Z e b ra n ie z a g a i ł p re z e s F e d e ra c ji P o ls k ic h  
Z w ią z k ó w O b ro ń c ó w O jc z y z n y  p . k a p t . K o ra -  
b io w s k i, k tó ry  w y ja ś n ił , ż e  c e le m  z e b ra n ia  je s t  
o m ó w ie n ie  i z a ję c ie  w s p ó ln e g o  s ta n o w is k a  w o b e c  
z b l iż a ją c y c h  s ię w y b o ró w  d o  S e jm u , k tó re s ta ­
n o w ią  o b e c n ie n a jw a ż n ie js z e z a g a d n ie n ie  n a tu ry  
p a ń s tw o w e j. N a p rz e w o d n ic z ą c e g o  z e b ra n ia  p o ­
w o ła n o  p . K o ra b io w s k ie g o , k tó ry  n a  ła w n ik ó w  
p o p ro s i ł p re z e s a Z w ią z k u  R e z e rw is tó w  p . K o z ­
ło w s k ie g o o ra z p re z e s a S tra ż y P o ż a rn y c h p .  
B u d n ik a .

N a s tę p n ie  p . b u rm is tr z  W a c h o w ia k  k o rz y s ­
ta ją c  e l ic z n ie js z e g o  z e b ra n ia  im ie n ie m  M ie js k ie ­
g o K o m ite tu W y b o rc z e g o o b ja ś n ił z e b ra n y m  
s z c z e g ó ło w o  s p o s ó b  g ło s o w a n ia  d o  S e jm u . Z  k o -  
le ji z a b ra ł g ło s p . In s p e k to r B u rz y ń s k i, k tó ry  
w y g ło s i ł z a s a d n ic z y  r e fe ra t . W  r e fe ra c ie  u z a s a d ­
n ił p re le g e n t, ż e  u d z ia ł  w  w y b o ra c h  je s t p ra w e m
i o b o w ią z k ie m  k a ż d e g o o b y w a te la a a k c ja  b o j­
k o to w a  je s t s z k o d liw ą  d la  P a ń s tw a ,  g d y ż  z m ie rz a  
o n a d o  o b n iż e n ia p o w a g i je g o  w ła d z u s ta w o ­
d a w c z y c h . N a s tę p n ie w y w ią z a ła  s ię d y s k u s ja ,  
w  k tó re j z a b ie ra li  g ło s p rz e d s ta w ic ie le l ic z n y c h  
o rg a n iz a c y j a  m ia n o w ic ie  p p . T o m c z y ń s k i, T w a r ­

Z a rz ą d y  n iż e j p o d p is a n y c h  o rg a n iz a c y j p o w ia tu  lu ­
b a w s k ie g o  n a  w s p ó ln e m  z e b ra n iu  w  d n iu 2 7 -g o  s ie rp n ia  
w  g łę b o k ie m  p o c z u c iu  s w o ic h p ra w  i o b o w ią z k ó w  o b y ­
w a te ls k ic h o ra z  w  t ro s c e o  p o w a g ę i p o m y ś ln y ro z w ó j 
P a ń s tw a u c h w a la ją  i p o d p is u ją n a s tę p u ją c ą

REZOLUCJĘ:

Wybory do Sejmu i Senatu są aktem 
państwowym o pierwszorzędnem znaczeniu dla 
Państwa, jakoże chodzi o wybór władz usta­
wodawczych, które przez pięć lat stanowić 
mają prawa obowiązujące jego obywateli.

Udział w wyborach w sposób przewidzia­
ny ustawami jest nietylko prawem ale także 
obowiązkiem każdego obywatela, dla którego 
dobro Państwa a nie uboczne .względy są na- 
czelnem prawem. Wszelka akcja zmierzająca 
do powstrzymania obywateli od udziału w wy­
borach i obniżenia przez to autorytetu przysz­
łych władz ustawodawczych Państwa, jest 
szkodliwą dla Państwa i zasługuje na całko­
wite potępienie całego społeczeństwa. Biorąc 
powyższe pod uwagę, podpisane Zarządy Or­
ganizacyj powiatu lubawskiego pozostawiając 
swoim członkom zupełną swobodę w wyborze 
kandydatów, wzywają tychże członków do 
gremjalnego wzięcia udziału w wyborach do 
Sejmu w dniu 8-go września.

N o w e m ia s to , d n ia 2 7 s ie rp n ia 1 9 3 5  r .

N a s tę p u ją  p o d p is y :

Zarząd Pow. Fed. Pol. Zw. Obr. Ojczyzny:
K o ra b io w sk i K a ro l-p re z e s F e d ., O ls z e w s k i L e o n a rd  

s e k re ta rz , J a b ło ń s k i W ła d y s ła w  - s k a rb n ik , G rz e ś k ie w ic z  
J a n -c z ło n e k  z a rz ą d u .

Zarząd Powiatowy Zw. Rezerwistów:
K o z ło w s k i W a w rz y n ie c -p re z e s , K o ra b io w s k i K a ro l  

w ic e p re z e s , O ls z e w s k i  L e o n a rd - s e k re ta rz , R z y m s k i  L e o p o ld  
s k a rb n ik , K o m a s s a J ó z e f -c z ł. z a rz ą d u , T u ru ls k i F ra n c .- c z l.  
z a rz ą d u , P rz e k w a s E d w a rd -c z . z a rz ą d u .

Zarząd Zw. Oficerów Rez. w Nowemmieście :
S z c z e p a ń s k i E d w a rd -p re z e s , K o ra b io w s k i K a ro l-w i-  

c e p re z e s , J a n k o w s k i S ta n is ła w -s e k re ta rz , J e l iń s k i S ta n is -  
ła w -s k a rb n ik .

Zw. Podof. Rez. w Nowemmieście:
Z ie l iń s k i K a z im ie rz -w ic e p re z e s , D o m in ia k A n d rz e j  

s e k re ta rz , R y n k o w s k i- sk a rb n ik , M a lin o w s k i K o n ra d -k o -  
m e n d a n t, B a ra ń s k i F ra n c is z e k - ła w n ik , S z y n a k a  K a z im ie rz  
ła w n ik .

Zw. Legjonistów i Peowiaków:
T w a rd o w s k i F ra n c is z e k  - p re z e s , T o m c z y ń s k i W a c -  

ła w -s e k re ta rz .

Z w. Weteranów Powstań Narodowych:
S z c z e rb ic k i A lfo n s -p re z e s , M u c h liń s k i J a n -w lc e p re -  

z e s , K o m a s s a J ó z e f- s e k re ta rz .

Za Zarząd Oddz. Pow. Zw. Straży Poż:
B u d n ik  C z e s ła w  - p re z e s , O c h o c k i J e rz y  - s e k re ta rz ,  

C z a rn e c k i M a k s y m il ja n - s k a rb n ik , L ie tz W a le ry -c z ł. z a rz .  

Tow. Gimn. „Sokół41 w Nowemmieście.
B a ra ń s k i F ra n c is z e k -p re z e s , R z y m s k i L e o p o ld - s e k r . , 

L e n d z io n S ta n is ła w -n a c z e ln ik , S e ro c z y ń sk i F ra n c is z e k  
ła w n ik , D ą b ro w s k i R o m a n -ła w n ik .

Królowa belgijska zginęła w katastrofie 
samochodowej.

L U C E R N A . 2 9 . 8  N a d ro d z e K u s s n a c h t-L u -
c e rn a  w y d a rz y ła s ię k a ta s tro fa s a m o c h o d o w a , 
w  k tó re j u tra c iła  ż y c ie  K ró lo w a b e lg ijs k a .

W  c h w ili , g d y w y d a rz y ła s ię k a ta s tro fa  
s a m o c h ó d  b y ł p ro w a d z o n y  p rz e z k ró la . S z o fe r  
z n a jd o w a ł s ię n a ty ln e m  s ie d z e n iu . Z p o w o d ó w  
d o ty c h c z a s n ie w y ja ś n io n y c h k ró l u tra c i ł p a n o ­
w a n ie n a d k ie ro w n ic ą i s a m o c h ó d p o d ą ż y ł w  
k ie ru n k u  je z io ra . K ró lo w a  w  c h w il i z d e rz e n ia  
s a m o c h o d u  z d rz e w e m  z o s ta ła  z a b i ta  n a  m ie js c u .
K ró l je s t le k k o  r a n n y .

Doniosła rezolucja organizacyj społecznych 
powiatu lubawskiego.

R e z o lu c ja o rg a n iz a c y j s p o łe c z n y c h  p o w .  lu b a w s k ie g o  
w  s p ra w ie  w y b o ró w  d o  S e jm u .

K ró l L e o p o ld  I I I le k k o r a n n y .
Kondolencja Prezydenta i Rządu Polskiege.

N a to m ia s t p o  o trz y m a n iu w ia d o m o ś c i o  t r a ­
g ic z n y m  z g o n ie  J e j K ró le w s k ie j m o ś c i K ró lo w e j  
B e lg ó w  z ło ż y ł n a r ę c e c h a rg e d 'a f f a ir e s K ró ­
le s tw o  B e lg j i w  W a rsz a w ie , p , B o re l d e  B its c h e ,  
k o n d o le n c je w  im ie n iu  P a n a P re z y d e n ta R . P . 
—  z a s tę p c a s z e fa k a n c e la r j i c y w iln e j d r . S k o ­
w ro ń s k i, a w  im ie n iu  r z ą d u  —  z a s tę p c a d y re ­
k to ra  p ro to k ó łu  d y p lo m a ty c z n e g o  p . A le k sa n d e r  

Ł u b ie ń s k i .

d o w sk i , M ic b c z y ń s k i , K ło s o w s k i i in n i . N a jw ię c e j  
u z n a n ia  i r z ę s is te  o k la s k i w y w o ła ło p rz e m ó w ie ­
n ie i d e k la ra c ja  p . K a rp iń s k ie g o  ja k o  p rz e d s ta ­

w ic ie la Z w ią z k u  Z a w o d o w e g o  R o b o tn ik ó w  R o l­
n y c h  i L e ś n y c h , k tó ry  o ś w ia d c z y ł , ż e  robotnicy 
rolni stają gremjalnie do urny wyborczej aby 

spełnić swoje prawo i obowiązek obywateli, 
oraz aby dać wyraz poszanowania obowiązują­
cego prawa Rzeczypospolitej. (W  te rn  m ie js c u  
n ie je d e n  z u c z e s tn ik ó w  z e b ra n ia p o m y ś la ł : r z e ­

c z y w iśc ie c o b y to  m o g ła  b y ć  z a  w s p a n ia ła  le k c ja  
p a tr jo ty z m u i u ś w ia d o m n ie n ia o b y w a te lsk ie g o  
d la  r e d a k c ji p e w n e g o b a rd z o  , ,p a tr jo ty c z n e g o ' ‘ 
p is m a .)

P o  p rz e p ro w a d z o n e j d y s k u s j i je d n o g ło ś n ie  
r z ę s is te m i o k la s k a m i p rz y ję to  r e z o lu c ję , k tó ró rą  
p o d a je m y o b o k . P rz y ję tą r e z o lu c ję w s z y s c y  
o b e c n i p o d p isa l i .

U z n a ć n a le ż y  z a b a rd z o  s łu s z n e , ż e  o rg a n i­
z a c je s p o łe c z n e , k tó re b e z p o ś re d n io  lu b  p o ś re d ­
n io  p o tę g ę  i p o m y ś ln y  ro z w ó j P a ń s tw a  m a ją  n a  
c e lu , z a b ra ły  z b io ro w y  g ło s w  te j ta k  w a ż n e j  
s p ra w ie .

Z g ry ź l iw e  p ró b y  o b n iż e n ia p o w a g i te g o  z e ­
b ra n ia z e s tro n y w s p o m ia n e g o w y ż e j p is e m k a  
n ie o d n io są s k u tk u i n ie p o m ie js z ą w  n ic z e m  
w a rto ś c i z b io ro w e j w o li ty c h  o rg a n iz a c y j.

Za Powiatowy Komitet L. O. P. P.
D r . W . T o m c z y ń s k i-p re z e s , D r . S t. K o m a s s a -w ic e -  

p re z e s ,  J a n k o w s k i S ta n is ła w -s e k r . , K le m p  E rn e s t-s k a rb n ik ,  
B a ra ń s k i F ra n c is z e k -o z ł. z a rz ą d u .

Za Zarząd Oddz. Polsk. Czerwonego Krzyża 
w Nowemmieście.:

D r. B r. J e d le w s k i-p re z e s , B a ra ń s k i F ra n c is z e k -s e k r . ,  
S u c h o c k i J a n - sk a rb n ik .

Zarząd Związku Inw. Woj. w Nowemmieście.:
O rlik o w s k i N o rb e r t-p re z e s , S z w a rc  W ła d y s ła w -w ic e -  

p re z e s , G rz e ś k ie w ic z  J a n - s e k re ta rz , R o z e n ta ls k i-s k a rb n ik "  

Za Zarząd Legji Inw. Wojsk Polskich:
J a b ło ń s k i W ła d y s ła w -p re z e s .

Zarząd Poczt. Przysp. Wojskowego Oddziału 
w Nowemmieście.:

K u lik o w s k i E d w a rd -p re z e s , M  i c  h  a  1  a  k -s e k re ta rz ,  
S łu p s k i- s k a rb n ik .

Sekretarjat Pow. Zjedn. Zawód. Polskiego.
K a rp iń s k i J ó z e f - s e k re ta rz .

Zarząd Zjedn. Kolejowców Polskich:
B a b s k i J a n -w ic e p re z e s , C z a rn e c k i B o le s ła w -s e k r . ,  

L e rc h  J a n - s k a rb n ik .

Za Związek Związków Zawodowych:
K ło s o w s k i B ro n is ła w , M ic h c z y ń s k i A d a m .

Związek Kolej. Pracowników Drogowych:
M a te rn ic k i B ro n is ła w -p re z e s , L e w a ls k i F e lik s - s e k r?  

A n tk o w s k i T o m a s j-s k a rb n ik .

Zarząd Koła Rodziny Urzędniczej:
S z c z e p a ń s k a  I r e n a -p re z e s k a , C h ru s z c z M ik o ła j- s e k r . ,  

K le m p ó w n a  Ł u c ja - sk a rb n ic z k a .

Za Zarząd Stow. Urzędników Skarbowych:
S z c z e p a ń s k i  E d m u n d -p re z e s  O ls z e w s k i  J ó z e f -s k a rb n ik

Za Zarząd Rodziny Pol. w Nowemmieście:
G ru sz c z y ń s k a  -  p re z e s k a

Za Zarząd Pow. Zw. Naucz, Szkół Powsz.
J e l iń s k i  S ta n is ła w -s e k re ta rz  K o w a ls k i  B ru n o n -s k a rb .

Stowarz. Niższych Prac. Poczt i Telegrafistów 
w Nowemmieście:

C z a p liń s k i B o le s ła w -p re z e s S o b o e z y ń s k i M ik o ła j-w i-  
c e p re z e s S łu p s k i L e o n -s e k re ta rz

Stow. Niższych Prac. Poczt, i Telegraficznych 
w Lubawie:

Ł ą tk o w s k i-p re z e s , P o k o js k i- s e k r . , H e jn o w s k i-s k a rb ., 

Tow. Kupców Samodz. w Nowemmieście:
C h e łk o w s k i B e rn a rd -w ic e p re z e s , O c h o c k i J e rz y  z a s t .  

s e k re ta rz a , Ł u k a s z e w s k i F ra n c is z e k - s k a rb n ik .

Zarząd Polskiego Związku Zachodniego:
B u d n ik  C z e s ła w -p re z e s , M a te rn ic k i B o le s ła w -w ic e -  

p re z e s , B rz ą k a ła J a n - s e k re ta rz , M ic h c z y ń s k i A d a m -sk a rb .,  

Za Zarząd Koła Ofic. Rez. w Lubawie:
J a rz ę c k i A le k s a n d e r -p re z e s .

Koło Podoficerów Rezerwy w Lubawie:
S z c z y g ło w s k i B o le s ła w -w ic e p re z e s , Ś w ią tk o w s k i S t.  

s e k re ta rz , Z a k rz e w s k i J ó z e f- s k a rb n ik .

Za Zarząd Oddz. Ligi Morskiej i Kolonialnej 
w  Lubawie:

J a rz ę c k i A le k s a n d e r -p re z e s , N a rlo c h R u d o lf- s e k r .

Za Zarząd Oddz. Polskiego Czerwonego Krzyża 
w Lubawie:

S ie rs z e ń sk ia J ó z e f-p re z e s , K a s z u b o w s k i B ro n is ła w a  
s e k re ta rk a .

Zjoonoczenie Kolejowców Polskich w Lubawie:
< e tk o w s k i W . p re z e s , W a lig ó r s k i J . s e k re ta rz .

G lin ia n e n o g i o p o z y c j i! . . ,
P rz y w ó d c y  o p o z y c y jn i, w id z ą c , ż e ic h m a ­

c h lo jk i b o jk o to w e  n ie p rz y p a d a ją  d o  g u s tu  s z e ­
ro k im  w a rs tw o m  s p o łe c z e ń s tw a , w p a d li n a n o ­
w y  k o n c e p t s z e rz e n ia  n ie p o k o ju  i z a m ę tu  w ś ró d  
w y b o ró w .

A g ita to rz y  p a r ty jn i o p o w ia d a ją  „ n a u c h o “ , 
ż e p o  w y b o ra c h  n a s tą p i o b n iż e n ie  p e n s y j u rz ę ­
d n ic z y c h  o ra z  p rz e n ie s ie n ie  w s z y s tk ic h  u rz ę d n i­
k ó w  i fu n k c jo n a r ju s z ó w  P o m o rz a n n a K re s y  
W s c h o d n ie ! ?

P ro w o d y rz y  p a r ty jn i w y k o m b in o w a li s o b ie , 
ż e g d y  p lo tk i te u g ru n tu ją s ię s i ln ie j w u m y ­
s ła c h  lu d n o ś c i p o m o rs k ie j , to  n ie je d e n  w y b o rc a  
p o z o s ta n ie w  d o m u  i n ie p ó jd z ie  d o u rn y w y ­
b o rc z e j  .

N a iw n y te n  p o m y s ł d o ta r ł ju ż d o p o c z ty  
p a n to f lo w e j , k tó ra  p o d a je g o z u s t d o u s t —  
ja k o  w ie ś ć n a ra z ie ta je m n ic z ą , a le m a ją c ą r z e ­
k o m o  w s z e lk ie  c e n y  p ra w d o p o d o b ie ń s tw a  I

T e  i ty m  p o d o b n e p o m y s ły o p o z y c y jn e ,  
k tó ry c h  je s z c z e  c a ły le g jo n p u s z c z o n y b ę d z ie  
w  o b ie g , ś w ia d c z ą w y m o w n ie  o  p a n ic z n y m  s tr a ­
c h u , ja k i o g a rn ia  o p o z y c ję n a s a m ą m y ś l o  w y ­
n ik u  w y b o ró w  d o  c ia ł u s ta w o d a w c z y c h .

R o z u m ie s ię s a m o  p rz e z  s ię , ż e te g o  ro d z a ­
ju  p lo te k  i o s z c z e r s tw  o p o z y c y jn y c h a n i R z ą d  
a n i o b ó z p ro rz ą d o w y p ro s to w a ć n ie b ę d z ie ! 
W y p ły n ę ły  o n e b o w ie m  n ie ty lk o z b e z s iln e j  
z ło ś c i i n ie n a w iś c i o p o z y c j i d o o b e c n e g o  p ra w ­
n e g o  p o rz ą d k u  r z e c z y  w  P o lsc e , a le je d n o c z e ś ­
n ie p o d y k to w a n e z o s ta ły  c h ę c ią s z e rz e n ia n ie ­
p o k o ju  i z a m ę tu  w  s p o łe c z e ń s tw ie  !

A  ta k ie c z y n y  m ó w ią s a m e z a s ie b ie  1
J e s t je s z c z e i t r z e c ia p lo tk a , k tó rą o p o z y ­

c jo n iś c i s tr a s z ą  w y b o rc ó w , a m ia n o w ic ie g ro ź ­
ba d e w a lu a c j i !

I te j p lo tk i p ro s to w a ć n ie p o trz e b a , g d y ż  
k a ż d y  o b y w a te l w ie d o b rz e o te m , ż e z ło ty  
p o lsk i s to i ja k  m u r i ż e n ie ty lk o  k ra j c a ły , a le  
n a w e t z a g ra n ic a m a w ie lk ie  d o ń  z a u fa n ie !

P o z a te m  R z ą d  w  s w o ic h e n u n c ja c h w ie lo ­
k ro tn ie  i k a te g o ry c z n ie  o ś w ia d c z a ł , ż e  p o d  ż a d ­
n y m  w a ru n k ie m  n ie w e jd z ie n a ś l is k ą d ro g ę  
d e w a lu a c j i.

C o je s z c z e w y m y ś lą d e fe ty ś c i p a r ty jn i  ?  
Im  b liż s z y je s t te rm in w y b o ró w , te m  w ię c e j  
b ę d z ie  p lo te k  i k a lu m n ij !

W o b e c te g o w o ła m y : s p o k o ju  i ro z w a g i!  
N ie w ie rz c ie k rę ta c z o m  i w a rc h o ło m  p a r ty j­
n y m  ! N a d e jd z ie  c z a s , ż e  z a ła m ią s ię o n i p rę ­
d z e j, n iż s a m i p rz y p u s z c z a ją !

Ohydny czyn
J e s z c z e n ie p rz e b rz m ia ły e c h a ż a ło b n y c h  

m a n ife s ta c j i k u  c z c i M a rs z a łk a P iłsu d s k ie g o , a  
ju ż  z d a rz y ł s ię  w  S ta ro g a rd z ie  o h y d n y  c z y n  b u ­
d z ą c y  w s trę t i z ro z u m ia łe  o b u rz e n ie  s p o łe c z .

P rz e d  k ilk u  m ie s ią c a m i S ta ro g a rd z k a R a d a  
M ie js k a w ię k s z o ś c ią  g ło s ó w  u c h w a liła n a z w a ć  
p a rk  m ie js k i w  S ta ro g a rd z ie im ie n ie m  M a rs z a ł-  •  
k a  P iłsu d s k ie g o , a Z a rz ą d  M ie js k i w w y k o n a ­
n iu  te j u c h w a ły  u m ie śc i ł w  p a rk u o d p o w ie d n ie  
ta b l ic e .

I o to o n e g d a j n a d r a n e m n ie p o c z y ta ln i  
z w y ro d n ia lc y  z a m a z a l i te ta b lic e s m o łą . N ik t  
n ie w ą tp i , ja k ie  n ie c n e  p o b u d k i k ie ro w a ły  s p ra w ­
c a m i o h y d n e g o  c z y n u . N ie w y s ta rc z a im  z g o d ­
n a  o p in ja c a łe g o  n a ro d u  c o  d o  z a s łu g  z m a r łe g o  
M a rs z a łk a , o n i ju ż n ie p a m ię ta ją , ź e n a w e t  
W a ty k a n  o d p ra w ił n a b o ż e ń s tw o ż a ło b n e z a d u ­
s z ę ś . p . P iłs u d s k ie g o  ja k o  o b ro ń c y c y w il iz a c j i  
i c h rz e ś c ija ń s tw a , c z e g o  n ie u c z y n ił d o ty c h c z a s  
d la ż a d n e g o p a n u ją c e g o , o n i m a ją s w o ją p o d ­
w ó rk o w ą  m e n ta ln o ś ć i s w o je  w y p ró b o w a n e  m e ­
to d y  p o s tę p o w a n ia . A  m e to d y  te  d o b rz e  z n a m y .

S p ra w c ó w  o h y d n e g o  c z y n u  n ie m in ie  z a s łu ­
ż o n a k a ra , g d y ż ja k  s ie d o w ia d u je m y , p o lic ja  
je s t ju ż n a ic h  t ro p ie .

Spęd bekonów w Lubawie
o d b ę d z ie  s ię w  p o n ie d z ia łe k d n ia 2 w rz e ś n ia  
b r . o g o d z . 5 .0 0  r a n o  d o  g o d z . 8 .3 0  r a n o  w e d łu g  
n a s tę p u rą c e j k o le jn o ś c i :

1 ) Z ło to w o  2 ) L u b a w a  3 ) P rą tn ic a  4 ) Z ie l-  
k o w o  5 ) W a łd y k i 6 ) Z a ją c z k o w o  7 ) b a m p ła w a  
8 ) S w in ia rc 9 ) G ro d z ic z n o 1 0 ) Z w in ia rz 1 1 )  
T u s z e w o  1 2 . O m u le 1 3 . K a tle w o 1 4 . O s ta s z e w o  
1 5 . C z e r lin  1 6 . L u b s ty n e k  1 7 . G ra b o w o 1 8 . K a -  
z a n ic e 1 9 . T a rg o w is k o  2 0 . R u m ie n ic a 2 1 . R o ż e n -  
ta l 2 2 . B y s z w a łd .

T rz o d a p rz e d  s p ę d e m  p rz e z p p . p re z e s ó w  
n ie z a m e ld o w a n a d o In s tru k to r ja tu , d a le j o d  
ro ln ik ó w  p rz y c h o d z ą c y c h b e z d e k la ra c y j n a  
s p ę d , w re s z c ie  o d  k ó ł p rz y c h o d z ą c y c h  b e z p re ­
z e s a lu b  z a s tę p c y  i t ło c z ą c y c h  s ię s a m o p a s d o  

w a g i a  ta k ż e  o d  ro ln ik ó w  i k ó ł s p ó ź n ia ją c y c h  
s ię b ę d z ie  e w e n tu a ln ie o d e b ra n a  n a k o ń c u  s p ę ­
d u  (p o  p rz e jś c iu  c a łe j k o le jk i) i to z n o w u w  
w y z n a c z o n e ] k a ż d o ra z o w o  k o le jn ó ś c i k ó ł .

In ż . R . R a c ib o r s k i in s tr , h o d . P . 1 . R .

Spęd bekonów w Biskupcu.

D n ia  2  w rz e śn ia rb . o d b ę d z ie s ię s p ę d b e ­
k o n ó w  w  n a s tę p u ją c e j k o le jn o ś c i 7 . K ro to s z y n y -  
m a j. B ie lic e , B u c z e k , C z a c h ó w k i, 7 .1 0 S u m in ,  
m a j. B a g n o , S tu d a , 7 .2 0  Ł ą k o rz , m a j. Ł ą k o re k ,  
7 .3 0  G ry ź lin y , 7 .4 0  L ip in k i, m a j. S ę d z ic e , B a b a -  
l ic e , 7 .5 0  W a w ro w ic e , 8 . S k a r lin , 8 .1 0 S z w a r -  
c e n o w o , 8 .2 0  W o n n a .

In s tr . P . I . R . F u rm a ń c z y k .
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Wolna trybuna kandydacka,
D o R e d a k cji „ G ło su L u b a w sk ie g o 4 * .

K o rz y s ta ją c z „ W o ln ej T ry b u n y 4 4 G ło su L u b a w sk ie ­
g o i ja e h c ia łb y m  z a b ra ć g ło s w  sp ra w ie k a n d y d a tó w  d o  
S e jm u . P a n L e w ic k i z K u rz ę tn ik a ra d z i, a b y ro ln ic y p o ­
w ia tu  lu b a w sk ie g o głosowali na p. Seroźyńskiego z 
Lekart. O w sz em  n ie m a m  n ic p rz e c iw k o — u w a ż a m P . 
S e ro ź y ń sk ie g o z a b a rd z o o d p o w ie d n ie g o  k a n d y d a ta , a le  to  
n a m  ro ln ik o m  sp ra w y n ie ro z w ią z u je . T rz eb a w z ią ć  o łó ­
w e k  d o rę k i i o b lic z y ć : O k rę g w y b ie ra d w ó c h p o s łó w ; 
ja k s ię d o w ia d y w a łe m  w  n a sz y m  o k rę g u  w y b o rc zy m  je s t 
u p ra w n io n y c h  d o g ło so w a n ia o k o ło 1 2 o .o o o o só b ; z te g o  
7 o .o o o p rz y p a d a n a w ie ś , a S o .o o o n a m ia s ta , a z a te m  
w ie ś m a p o w a ż n ą p rz e w a g ę n a d  m ia s ta m i. Je d n a k m ia ­
s ta m a ją ty lk o  d w ó c h k a n d y d a tó w  t.j. p . M ic h ało w sk ie g o  
i M a rc h le w sk ie g o , a w ie ś m a  c z te re c h  k a n d y d a tó w  ro ln i­
k ó w  t.j. p .p . Ł a n g o w sk ie g o , S e ro ź y ń sk ie g o , K la tta i K a z -  
m ie rsk ie g o . Je ż e li ro ln ic y  ro z b iją  s ię n a c z te re c h k a n d y ­
d a tó w  a m ias ta  ła w ą  p ó jd ą n a d w ó c h , to m ia s ta z a b io rą  
o b y d w a m a n d a ty , a n a m  ro ln ik o m  p o k a ż ą f ig ę .

C o  m a m y  ro b ić  a b y  m ie ć  z n a sze g o  O k rę g u  p rz e d s ta ­
w ic ie li ro ln ik ó w  w  S e jm ie ? R a d a n a  to  je st je d y n a : m u si-  
m y  iść  ła w ą  d o  w y b o ró w  i n ie  wolno nam się rozbijać 
na czterech kandydatów ale musimy się umówić i 
wszystkie głosy rolników z całego Okręgu rzucić na 
dwóch tylko kandydatów, b o  k a ż d y  w y b o rc a m a p rz e ­
c ie ż  d w a  g ło sy . W te d y  m y ro ln ic y m a m y m o ż n o ść p rz e ­
p ro w a d z ić o b y d w ó c h  n a sz y c h p o s łó w  z O k rę g u . W  te m  
ty lk o  sę k , k tó rz y  to  m a ją b y ć  c i d w a j k a n d y d a c i n a k tó ­
ry c h  m a m y  g ło so w ać .

U w a ż a m , ż e ty m i k a n d y d a ta m i p o w in n i b y ć p . Ł a n -  
g o w sk i z M ile sz e w  p o w . B ro d n ic a  i p . S e ro ż y ń sk i z L e k a rt. 
P . Ł a n g o w sk i z M ile sz e w  je st w z o ro w y m  ro ln ik ie m  z p o w . 
b ro d n ic k ie g o , je st o n  p rz e d s ta w ic ie le m  w ie lk ie j w ła sn o śc i 
a le ć  d z isia j in te re s ro ln ik ó w c z y to  w ie lk ie g o c z y  m a łe g o  
je s t je d e n  i te n  sa m . C h o d z i n a m  ty lk o o  to , a b y u z y sk a ć  
m o ż liw e , sp ra w ie d liw e c e n y z a p ro d u k ty  n a sz e j p ra c y  a  z  
d ru g ie j s tro n y , a b y  b y ły o b n iż o n e c e n y  p ro d u k tó w  p rz e ­
m y sło w y c h . 1 o to m u sz ą w a lc z y ć p rz e d s ta w ic ie le ro ln i­
k ó w  w  S e jm ie . O  d o b ry c h  s tro n a c h  p . S e ro ź y ń sk ie g o  p isa ł 
ju ż  w  p o p rz e d n im  n u m e rz e p . L e w ic k i z K u rz ę tn ik a w ię c  
n ie  c h c ę d ru g i ra z to sa m o p o w ta rz a ć . T rz eb a ty lk o  je sz ­
c z e d o d a ć , ż e ta k  p . Ł a n g o w sk i ja k  i p . S e ro ż y ń sk i m ie ­
sz k a ją p ra w ie w ś ro d k u O k rę g u w y b o rc z e g o ta k , ż e  
w sa y sc y w y b o rc y z c a łe g o o k rę g u m o g lib y s ię z n im i 
ła tw ie j p o ro z u m ie ć .

W  d n iu 8 w rz e śn ia w sz y sc y  ro ln ic y z p o w . lu b a w ­
sk ieg o , d z ia łd o w sk ie g o , b ro d n ic k ie g o i g ru d z ią d z k ie g o  
w in n i o d d a ć g ło sy  n a p . Ł a n g o w sk ie g o i S e ro ź y ń sk ie g o a  
ta k sa m o d o p iln o w a ć sw o ic h są sia d ó w , b o p o je d y n c z o  to  
n a s , ja k s ię to n a z y w a , w ilk i z je d z ą , a  w  g ro m ad z ie  je ste ­
śm y s iłą , z k tó rą  w sz y sc y  s ię  b ę d ą  lic z y ć .

B e rn a rd  K a rp iń sk i ro ln ik  z W ie lk ie j W ó lk i  

P rez e s K ó łk a R o ln ic ze g o  w  G ro d z ic zn ie .
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K ro n ik a .
N o w e m ia sto , d n ia 3 0 . s ie rp n ia 1 9 3 5 r .

P ią tek  R ó ż y L im . P .
S o b o ta  R a jm u n d a W .
N ie d z ie la  Id z ie g o O p B ł.
P o n ie d z ia łe k S tefa n a K r. W ę g .

S ło ń c a : w sc h ó d o g o d z . 4 .4 3 z a ch ó d o g o d z . 1 8 .3 1

Ulgi dla dłużników Dyrekcji Lasów Państwowych 
w Toruniu.

Ja k o u z u p e łn ien ie d e k re tó w  o d d łu ż e n io w y c h  z p a ź ­
d z ie rn ik a r . u b . u k a z ała s ię in s tru k c ja M in . R o ln ic tw a i 
R e fo rm  R o ln y ch  w  sp ra w ie u d z ie la n ia u lg d łu ż n ik o m  a d ­
m in istra c ji L a só w  P a ń stw o w y c h  w  sp ła c ie d łu g ó w ro ln i­
c z y c h . In s tru k c ja  o b e jm u je z a le g łe n a le żn o śc i z ty tu łu  
z a k u p ó w  d re w n a , re sz ty c e n y k u p n a n ie ru c h o m o śc i ro l­
n y c h  c z y n szu d z ie rż a w n e g o , k a n o n ó w  i re n t, c z y n sz ó w  
w ie c zy s ty ch  itd . W o b e c te g o , ż e in s tru k c ja w y ż e j w y m ie ­
n io n a je s t o b sz e rn a , P o m o rsk ie T -w o R o ln ic z e o d sy ła  
w sz y s tk ic h z a in te re so w a n y c h c z ło n k ó w d o in s tru k to ró w  
T o w . R o ln ic z y c h P o w ia to w y c h o ra z P re z e só w  K ó łe k R o l­
n ic z y ch , k tó rz y o trz y m a li sz c z e g ó ło w e w y ja śn ie n ia w  o s ­
ta tn im  n u m e rz e b iu le ty n u P .T .R .

Zjazd Wojewódzki Strażactwa Pomorskiego.
Ju ż ty lk o  k ilk a d n i d z ie li n a s o d z jaz d u  W o je w ó d z ­

k ie g o s tra ża c tw a p o m o rsk ie g o , k tó ry s ię o d b ę d z ie p o d  
p ro te k to ra te m  P a n a W o je w o d y P o m o rsk ie g o S te fa n a K ir-  
tik lisa —  J . E k s. k s . B isk u p a D r. S ta n is ła w a O k o n ie w s­
k ie g o . In sp e k to ra A rm ji G e n . D y w iz ji N o rw id -N e u g e b a u e -  
ra o ra z in n y c h z n a n y c h n a te re n ie W o je w ó d z tw a o so b is­
to śc i. Z ja z d W o je w ó d z k i b ę d z ie re w ją s ił o rg a n iz a c y jn y c h  
s tra ża c tw a P o m o rsk ie g o . O n w y k a ź e sp o łe c z e ń s tw u , ż e  
s tra ż a c tw o p o lsk ie b y ło i b ę d z ie o rg a n iz a c ją w n o szą c ą  d o  
ż y c ia p u b lic z n e g o  re a ln e  w a rto śc i g o sp o d a rc z e o ra z  tw ó rc ze  
p ie rw ia s tk i ła d u , d y sc y p lin y  z b io ro w e j, p o z y ty w n e j p ra c y  
i z g o d n e j w sp ó łp ra c y w sz y stk ich w a rs tw  sp o łec z n y c h . N a  
z je ż d z ie W o je w ó d z k im  z o b a c z y m y  c ie k aw e p o k a z y  z  D z ie ­
d z in y p o ż a rn icz e j, o b ro n y p rz e c iw g a z o w e j, s łu ż b y  sa m a ry ­
ta ń sk ie j, w y c h o w a n ia f iz y cz n e g o o ra z p ra c k u ltu ra ln o  
o św ia to w y c h . N a te re n ie p o w ia tu lu b a w sk ie g o w re g o ­
rą c zk o w a p ra c a w  o d d z ia ła c h , k tó re s ta ją d o z a w o d ó w . 
Ć w ic z ą sa m a ry ta n k i i s tra ż ac y , a b y  p o k a z a ć  o b y w a te ls tw u  
p o m o rsk ie m u ż e są p rz y g o to w a n i d o sw y c h z a d ań w ra ­
z ie p o trz e b y  s tan ą w  o b ro n ie m ie n ia b liźn ie g o lu b g ra ­
n ie R z e c z y p o sp o lite j.

A b y u m o ż liw ić i u ła tw ić o b y w a te ls tw u u d z ia ł w  
Z je ż d z ie , u ru c h u m io n o sp e c ja ln y  p o c iąg  p o p u la rn y , k tó ry  
w y je ż d ż a z Ja b ło n o w a d o T o ru n ia w  n ie d z ie lę d n ia 1 . IX . 
o g o d z . 5 .4 0 ra n o , a w ra c a z T o ru n ia o 2 2 .4 3 C e n a p o ­
c ią g u p o p u la rn e g o  w y n o si 2 .6 0 d o ja z d z N o w e g o m ia sta  
2 .6 0 , z L u b a w y 3 .6 0 ta k  ż e c e n a b ile tu w o b ie s tro n y  
w y n o si z N . 5 z ł. z L u b aw y  6 z ł.

B ile ty te n a b y w a ć m o ż n a w  S ta r. P o w . u p . S z u lc a ’

Z miasta i powiatu.

Zebranie informacyjne 
przedwyborcze Komitetu Wyborczego 

Kół Gospodarczych.

N o w e m ia s to . W  n ie d z ie lę d n ia 1 w rz e śn ia  
o d b ę d z ie s ię w  sa li H o te lu C e n tra ln e g o o  g o d z . 
5 - te j p o p o łu d n iu  W ielk ie Z e b ra n ie In fo rm a cy j­
n e p rz e d w y b o rc z e . N a z e b ran ie p o w y ż sz e p rz y ­
b ę d z ie k a n d y d at n a p o s ła w y su n ię ty p rz e z  
k o ła G o sp o d a rc ze P o m o rza p . M a rc h le w sk i  
i w y g ło s ił re fe ra t g o sp o g a rc z y .

N u m e r d z is ie jsz y  
je s t o s ta tn im  

w  b ie żą c y m  m ies iąc u .

K to n ie o d m ó w ił je sz c z e p re n u m e ra ty  
n a „ G lo s L u b a w sk i* ' n ie c h to  je sz c z e u c z y ­
n i w  n a jb liż sz e j A g e n c ji, U rz ęd z ie P o c z to ­
w y m  lu b  a d m in istra c ji „ G ło su “ .

Zamianowanie członków Pom. Kom. Klasy f. do 
podatku gruntowego

D n ia 2 8 s ie rp n ia b r. p . W o je w o d a p o m o rsk i 
d o k o n a ł z a m ia n o w a n ia c z ło n k ó w  P o w ia to w y c h  
K o m isy j K la sy fik a cy jn y c h d o p o d a tk u g ru n to ­
w e g o w sz y s tk ic h p o w ia tó w  P o m o rz a .

N a p o w ia t lu b a w sk i m ia n o w a n y z o s ta ł c z ło n ­
k ie m  K o m is ji p . in ż . K le n ie w sk i, ro ln ik , z a m ie sz ­
k a ły w  B ie lic a c h p o w . L u b a w sk ie g o .

Początek nauki w Publ. Szkole Dokszt. 
Zawodowej w Howemmieście.

K iero w n ic tw o sz k o ły z a w ia d o m ią P P . P ra ­
c o d a w c ó w , ż e n a u k a w  P u b l. S z k o le D o k sz t. 
Z a w . w  N o w em m ie śc ie ro z p o c zy n a s ię d n ia 3  
w rz e śn ia  b r. o  g o d z . 1 7 .1 0 . W  o z n a c z o n y m  c z a s ie  
w in n i p rz y b y ć u c z n io w ie , k tó rzy u c z ę sz cz a li w  
u b . ro k u sz k o ln y m , ja k ró w n ie ż c i w sz y sc y  k tó ­
rz y z o s ta li p rz y ję c i d o n a u k i w  z a w o d z ie , a  d o ­
ty c h c z as d o sz k o ły d o k sz ta łc a ją c e j je sz cz e n ie  
u c z ę szc z a li.

U c z e ń n ie o b e c n y w  p ie rw szy m  d n iu n a u k i, 
z e w z g lęd u  n a o rg a n iz a c ję S z k o ły , b ę d z ie u w a ­
ż a n y ja k o u c h y la ją c y s ię  o d  o b o w ią zk u sz k o ln e ­
g o , a p ra c o d a w c a je g o p o c ią g n ię ty z o s tan ie d o  
o d p o w ie d z ia ln o śc i a d m in istra c y jn e j.

A . Je liń sk i p . o . k ie ro w n ik sz k o ły .

Z posiedzenia Rady Kom. Kasy Oszczędności.
N o w em ias to . D n ia 2 9  b m . o d b y ło  s ię  p o ­

s ie d ze n ie R a d y K o m u n a ln e j K a sy O szc ę d n o śc i  
p o w , lu b a w sk ie g o , n a k tó re m  d o k o n a n o  ro z d z ia ­
łu  k re d y tó w  ro ln ic z y ch p o d  z a s ta w  z b o ż a w śró d  
d ro b n y c h  ro ln ik ó w  n a  o g ó ln ą  su m ę  2 5  ty s ię c y  z ł.

Mecz piłki nożne].
N o w e m ia s t® . D n ia 1 , 9 . 1 9 3 4 r . o g o d z . 

1 6 -te j 4 -ta p o p o łu d n iu o d b ę d z ie s ię m e c z to ­
w a rzy sk i m ię d z y K lu b e m  S p o rto w y m „ P o m o -  
rz a n k a“ W ą b rz e ź n o a N o w o m ie jsk im K lu b em  
S p o rto w y m . Z e w z g lę d u  n a d o b rą fo rm ę  d ru ż y -  
y n W ą b rze sk ie j k tó ra n a le ży d o je d n e j z n a j­
le p sz e j n a P o m o rz u , m e c z z a p o w ia d a  s ię  b a rd z o  
c ie k a w ie . W sz y stk ic h sy m p a ty k ó w  te g o sp o rtu  
u p ra sz a s ię o ja k n a jlic zn ie jsz e p rz y b y c ie .

Kino dźwiękowe otwiera swoje podwoje.
N a p raw d ę im p o n u jąc y p ro g ra m o tw a rc ia  !! 

N o c e w ied e ń sk ie z R a m o n e sn N o v a rro w ro li 
g łó w n e j, ilu stru ją ro m a n ty c z n e d z ie je m iło śc i 
m ło d eg o a rc y k się c ia , p o to m k a H a b sb u rg ó w  
i ta n c e rk i o p e ry w ie d e ń sk ie j. Je s t to n a jp ię k ­
n ie jsz y f ilm m u z y c z n y p rz e p o jo n y se n ty m e n ­
te m  i c z a re m  p rz e d w o je n n e g o W ie d n ia , w y p eł­
n io n y śp ie w e m  i p io se n k ą . Z a ś „ N ie u s tra sz o n y  
T a rz a n " to fa n ta sty c z n y  f ilm  d ź w ię k o w y , n a ła ­
d o w a n y se n sa c ją  p e łen p rz y g ó d i n ie b e z p ie ­
c z e ń s tw . B ły sk a w ic z n e te m p o , w  ja k ie m  ro z w ija  
s ię a k c ja f ilm u , trz y m a w id za w n ie u sta n n em  
n a p ię c iu , n ie p o z w a la ją c m u n a w e t o d e -  
te h n ą ć . T a k w sp a n ia ły p ro g ra m g w a ra n tu je  
d u ż e p o w o d z e n ie , w o b e c c z e g o ra d z im y s ię z a ­
o p a trz y ć w b ile ty w stęp u w p rz ed sp rz ed a ż y .

A w a n tu ry p ijak a .

L u  b a w a . W  d n . 2 6 . 8 . o g o d z . 2 0 -te j, m ie ­
sz k a ń cy u l. S ą d o w e j b y li św ia d k a m i a w an tu ry ,  
w sz cz ę te j p rz e z Z ło to w sk ie g o B o le s ła w a , lo k a ­
to ra L e w an d o w sk ic h .

K ry ty c z n e g o  w iec z o ru Z ło to w sk i b ę d ą c w  
s ta n ie n ie trz e ź w y m , p o sp rz e cz a ł s ię z p . H e jd ą , 
w ła śc . d ru g ie j p o ło w y d o m u . O w e z a ta rg i są ­
s ie d z k ie d o p ro w ad z iły  d o te g o , ż e Z ło to w sk i, 
w  p rz y s tę p ie g n ie w u , p o w y b ija ł k ijem  sz y b y  w  
o k n ie , n a leż ą ce m  d o p . H e jd y . N a tu ra ln ie , p o d ­
c z as te j a w a n tu ry  Z ło to w sk i w y rz u c a ł c o  c h w i­
la c a ły s tek n ie p rz y z w o ity c h , n a jg o rsz y c h w y ­
ra ż e ń . W o g ó le z a ch o w a n ie s ię o w e g o k re w ­
k ie g o o so b n ik a b y ło b a rd z o n ie p rzy z w o ite , 
g o rsz ą c e i sp o w o d o w a ło z b ie g o w isk o . S p ra w ą  
z a ję ła s ię p o lic ja . M a m y n a d z ie ję , ż e a w a n tu r­
n ik a sp o tk a  n a le ży ta n a u c z k a .

Burza nad Lubawą.
D u szn e , g o rą c e p o w ie trz e u b ie g łe g o  w to rk u  

z a p o w ia d a ło  n ie u n ik n io n ą  b u rz ę . Is to tn ie . B u ­
rz a n a d c ią g n ę ła je sz cz e p rz e d p ó łn o c ą . W ie cz o ­
re m  ju z m o ż n a b y ło z a o b se rw o w a ć , ja k n a d  
m ia ste m  g ro m ad z ą s ię z g ę sz c zo n e i c o ra z  c ie m ­
n ie jsz e c h m u ry , p rz e ry w an e c o c h w ila g w ałto -  
w n e m i b ły sk a w ic am i. T e m p e ra tu ra p o w ie trz a  
u le g ła z n iż ce d o p ie ro o k o ło p ó łn o cy , — w ó w ­
c z as , k ie d y z n ie b a lu n ę ły p o to k i d e szc z u . K to  
b y ł c ie k a w  i w y jrz a ł o k n e m , te n m u sia ł c h y b a  
d o jrz e ć , ja k „ sz o ru ją ca 4 4 u lic ą w o d a w y stą p iła z  
ry n sz to k ó w  i s ię g a ła n ie m a l d o p o ło w y je z d n i. 
L a ło c a łą n o c b e z p rz e rw y O d c z a su d o c z a ­
su c ie m n o śc i ro z jaśn iła b ły sk aw ica , a p o  c h w il, 
z d a la d o la ty w a ły p o m ru k i g rz m o tu .

Z  F ro n tu W y b o rc z e g o .
G ło s ro ln ik ó w  g ro m a d y  N a w ra .

„ Z g ro m a d z e n i n a z e b ra n iu  in fo rm a c y jn e m  m iesz k ań ­
c y  w si N a w ra , g m in y N o w em ias to -w ie ś , z ie m i lu b a w sk ie j 
w  d n iu  2 6 s ie rp n ia 1 9 3 5 ro k u , m a ją c p rz e św ia d c z e n ie :

2 ) ż e p o trz e b y ro ln ic tw a re p re z en tu ją ce g o  7 5 p ro c , 
o b y w a te li i s ta n o w ią c e g o p o d s taw ę b y tu  e k o n o m ic z n eg o  
P a ń stw a w y m a g a ją licz n e g o re p re z e n to w a n ia w  S e jm ie .

3) ż e  p rz y ję ty  p rz e z n o w ą O rd y n a c ję W y b o rc z ą  sp o ­
só b g ło so w a n ia n a n a z w isk a k a n d y d a tó w  d a je o b y w a te lo ­
w i m o ż n o ść o d d a n ia g ło su n a  tą o so b ę d o k tó re j m a n a j­
w ię c e j z a u fa n ia , —  p o s ta n a w ia ją d o o b e c n y c h w y b o ró w  
iść sz ero k ą ła w ą i d o ło ż y ć ja k n a jw ię c e j s ta ra ń  i d o b re j 
w o li a ż e b y  g ło sam i ro ln ik ó w w p ro w a d z ić d o S e jm u ja k -  
n a jw ię c e j p o s łó w  ro ln ik ó w .

Z g ro m a d z e n i d o c e n ia ją c , ż e k a n d y d a c i w  o k rę g u  N r. 
1 0 2 Ł a n g o w sk i L e o n ro ln ik  z M ilsz e w p o w ia t B ro d n tc a i 
S e ro ży ń sk i A u g u s ty n ro ln ik z  L e k art p o w ia tu L u b a w sk ie ­
g o są n a jo d p o w ie d n ie jsz e m i p rz e d sta w ic ie la m i ro ln ic tw a  

i z c a łe g o o k rę g u  p o s ta n a w ia ją o d d a ć n a  n ic h sw o je g ło sy , 
I a je d n o c z e śn ie z w ró c ić  s ię  z  s iln y m  a p e le m  d o o g ó łu  b ra c i 

ro ln ik ó w p o w ia tu B ro d n ic k ie g o i D z ia łd o w sk ieg o o so li- 
Id a rn e  g ło so w a n ie n a ty c h sa m y c h k a n d y d a tó w !

I le ż p ro s ty c h , m o c n y ch  i p ra w d e iw y c h s łó w  z a w ie ra  
ta z b io ro w a u c h w a ła . „ R o ln ic tw o re p re z e n tu je 7 5 p ro c , 
o b y w a te li i s tan o w i p o d s ta w ę b y tu e k o n o m ic z n e g o P a ń ­
s tw a 4 4 . Ju ż p rz e z sa m  fa k t, ż e ja k a ś g ru p a sp o łe c z n a w  
P a ń stw ie s tan o w i 3 /4 o g ó łu o b y w a te li ro z u m ie s ię , ż e  d o ­
b ro b y t te j g ru p y  je s t ró w n ież d o b ro b y te m  p o z o s ta łe j 1 /4  
c z ę śc i. G d y te  3 /4 c z ę śc i lu d n o śc i ó ę d ą m o g ły  z a o p a try w a ć  
s ię w  p ro d u k ty  w y ro b ó w  fa b ry c z n y c h , z  ja k ą  e n e rg ją  b ę d ą  
m u sia ły p ra e o w a ć n a sz e  fa b ry k i i ile ty się c y  ro b o tn ik ó w  
b e z ro b o tn y c h z m u sz o n y c h  z łą k o n ju k tu rą d o p rz y m u so ­
w e g o p ró ż n o w a n ia z n a jd z ie p ra c ę p rz y  d o s ta rc z e n iu  p o t­
rz e b n y c h w si p ro d u k tó w . N ie s te ty  c o ś n ie d o m ag a ! R o ln ik  
n ie m o ż e k o n su m o w a ć fa b ry k a tó w , b o  te  są  d la n ie g o  z a  
d ro g ę . F a b ry k a ty le ż ą  n a sk ład a c h , w y ra b ia ć ic h  w ię c e j 
n ie  m a p o trze b y , a  rz e sz e ro b o tn ik ó w  sk az a n e  są  n a  b e z ro ­
b o c ie . R z e sz e  te  n ie  m o g ą  n a b y ć  d la  s ie b ie n a w e t ta k  ta n ic h  
p ro d u k tó w  sp o ż y w c z y c h , a p rz e z  to  n a s tę p u je ta k z w a n e  
„ o b n iż e n ie k o n su m c ji4 4 c o  je st p o w o d e m o b n iże n ia p o b y tu  
n a p ro d u k ty  ro ln icz e  i d a lsz e m p o g łę b ie n ie m  s ię sp o d k u  
ty c h  c e n . C o ś n ie d o m a g a . G d z ie są  p o w To d y  ty c h  n ie d o m a-  
g a ń ? Ju ż  ta k  je st n a św ie c ie , ż e le p sz y b y t trz e b a so b ie  
z d o b y ć . S p ra w y  ro ln ik a b ę d z ie b ro n ił ty lk o  ro ln ik . A le  
p o w ie  z a c n y  c z y te ln ik , ż e p rz e c ie ż p rz e z  te  k ilk a n a śc ie  la t 
N ie p o d le g łe g o  B y tu  P a ń s tw o w e g o  b ra liśm y  u d z ia ł  w  w y b o ­
ra c h d o S e jm u i o d d a w a liśm y n a ro ln ik ó w . T u trze b a  
w p ro w a d z ić sp ro sto w a n ie . G ło so w a liśm y  n a  n u m e ry , k tó ­
rą  s tw o rz y ła p a rtja p o lity cz n a , a n a k tó re j n a s i ro ln icy  
b y li z a z w y c z a j g d z ie ś g łę b o k o  n a  d o le  i n a jc z ę śc ie j m a n d a t 
p o se lsk i ic h  „ n ie d o s ię g n ą ł4 4

T u  n a m  s ię n a su w a  p o  ro z w a g ę d ru g a  c z ę ść  u c h w a ły  
„ P rzy ję ty  p rz e z  n o w ą  o rd y n a c ję  w y b o rc z ą  sp o só b  g ło so w a ­
n ia  n a  n a z w isk a k a n d y d a tó w , d a je  o b y w a te lo w i m o ż n o ść  
g ło so w a n ia n a  tę  o so b ę d o  k tó re j m a  n a jw ię c e j z a u fa n ia 4 4 . 
T o  z a g a d n ien ie p o w in n o  b y ć  z ro z u m ia n e p rz e z w szy s tk ic h  
o b y w a te li. T e n  n o w y  sp o só b  d a je  ro ln ik o w i m o ż n o ść  w p ro ­
w a d z ić  d o  S e jm u  3 /4  p o s łó w -ro ln ik ó w , c ie sz ą c y ch  s ię  z a u fa ­
n ie m  sw o ic h  w y b o rc ó w , m o g ą c y c c  b ro n ić  sp ra w y  ro ln ic z e j 
i z d o ln y c h  d o  u su n ię c ią ty c h  n ie d o m a g a ń g o sp o d a rc zy c h .

A le  ż e b y  to  s ię s ta ło  m u si p o m ięd z y  n a m i ro ln ik a m i 
p o w stać  p e w n e g o  ro d z a ja  so lid a rn y  p rą d . T y lk o  w  je d n o śc i 
is tn ie je  s iła .

O b y  ta  u c h w a ła z n a la z ła  z ro z u m ie n ie  n ie ty lk o  w śró d  
ro ln ik ó w p o w ia tó w B ro d n ic k ie g o i D z ia łd o w sk ie g o , a le  
o d b iła s ię g ło śn e m  e c h e m  w  c a łe j P o lsc e , a b rz a sk  le p sz y c h  
d n i n a p e w n o  n ie d łu g o  n a d ejd z ie .

P io ru n y , c a łą n o c , o m ija ły b u d o w le n a sze ­
g o m ia s ta . D o p ie ro w  ś ro d ę ra n  > , o  g o d ż . 5 -te j 
p o w ie trz e m  w strzą sn ą ł p o tę ż n y h u k  g ro m u .

...T rz a s ło g d z ie ś n ie d a le k o ...
T rz a s ło w  k o m in G o rz e ln i R o ln icz e j, p rz y  

u l. 1 9 -g o S ty c z n ia . P io ru n u d e rz y ł o d s tro n y  
z a c h o d n ie j, z b u rz y ł k o ro n ę w y so k ie g o k o m in a  
n a 1 m e tr o d g ó ry , n a s tę p n ie z m ie n ił k ie ru n e k  
i o d s tro n y  p o łu d n io w e j w y rw a ł —  u d o łu —  
c a ły  ró g k o m in a , p o c z e m  w p a d ł p rz e z ż e la z n e  
o k n a d o k o tło w n i. T a m  u d e rzy ł w  ła ń c u c h o d  
sz y b ra , z e rw ał g o i w y p a d ł n a z e w n ą trz , w y rz u ­
c a ją c z k o m in a d o łe m  sa d z e , k tó re p o k ry ły  
z iem ię n a p rz e s trz e n i 1 0 0 m . N a d to w  k o tło w ­
n i z o s ta ły p o tłu c z o n e w sz y s tk ie sz y b y , a d re w ­
n ia n e ra m y u o k ie n —  p o p rz e p a la n e . P o p rz e -  
p a la ły s ię ró w n ie b e z p ie cz n ik i i p o trz a sk a ły  n a  
d ro b n e k a w a łk i. P rz e w o d y e le k try c zn e  z o s ta ły  
z e rw a n e .

S tra ty d o c h o d z ą o d 4 0 0 — 5 0 0 z ł. O fiar w  
lu d z ia c h n ie b y ło .

P o n a d to , p rz y u l. 1 9 -g o S ty c z n ia , p io ru n  
w k ilk u b u d y n k a c h p o p rz e p a la ł b e z p iec z n ik i 
e le k try c z n e .

D o ż y n k i K o la G o sp o d y ń W ie jsk ic h
M B a ló w k i. W  n ie d z ie lę d . 1 . 9 . b r. n a  

sa li p C iesz y ń sk ie g o u rz ą d z a K o ło G o sp o d y ń  
W ie jsk ich w  M . B a łó w k a c h Z a b a w ę —  D o ż y n k i 
P o c z ą te k  o  g . 1 8 .0 0 . O rk ies tra  d o b o ro w a , b u fe t 
w  w ła sn y m  z a k res ie .

JV sz y s tk ic h sy m p a ty k ó w  K ó ł G o sp . W ie j­
sk ic h  u p rz e jm ie z a p ra sz a .  Z a rz ą d .

Ruch Towarzystw.
Z e b ra n ie L e g ji In w . W . P . k o lo N o w em ia sto  
o d b ę d z ie s ię w  n ie d z ie lę d n ia 1 w rz e śn ia z a ra z p o n a b o ­
ż e ń s tw ie w lo k a lu z e b ra ń w „ P o m o rz an c e 4 4 . N a p o rz . 
d z ie n n y m  sp raw a w y d a n ia le g ity m ac y j i sp ra w a  w y b o ró w  
d o S e jm u . U d z ia ł w szy s tk ic h c z ło n k ó w  k o n ie cz n y . Z a rz ą d

Z e b ra n ie  Z w . W ła śc ic ie li N ie ru ch o m o śc i
w  N o w e m m ie śc ie o d b ę d z ie s ię w e ś ro d ę d n ia 4 s ie rp n ia  
o g o d z . 7 .3 0 w ie c z . w 7 sa lc e H o te lu C e n tra ln e g o . D la  
w a ż n y c h sp ra w 7 u d z ia ł w sz y s tk ic h c z ło n k ó w  k o n ie c z n y , a  
sy m p a ty k ó w  p o ż ą d a n y . Z a rzą d

N a d z w y c z a jn e Z e b ra n ie Z w . R e z e rw is tó w .
N o w e m ia sto . D n ia 2 . 9 . 1 9 3 5 r . o g o d z in ie  

2 0 -te j o d b ę d z ie s ię n a d z w y c z ; jn e z e b ra n ie Z w . 
R e z erw istó w  K o ło w  N o w e m m ie śa ie , w Ś w ie ­
tlicy Z w . S trz . Z e w z g lę d u  n a p o d ję c ie b a rd z o  
w a ż n y c h o b ra d u p ra sz a s ię o ja k n a jlic zn ie jsz y  
u d z ia ł w szy s tk ic h c z ło n k ó w  Z w ią zk u .

Z a rz ą d .
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„Na Święto Druchen“.EDCBA

N a  P o m o r z u  w  4 2 5  o d d z ia ła c h  K a to lic k ie g o S to w . M ło d z ie ż y  Ż e ń s k ie j z o r g a n iz o w a n y c h  
j e s t 2 5 0 0  d r u c h e n

W  niedzielę , dnia 1 w rześn ia b . r. 151000  
polsk ich zrzeszonych w przeszło 4550 „K ato lic ­
kich S tow arzyszen iach M łodzieży Ż eńsk iej"  
(K . S . M .) rozsianych po całej P olsce, obchodzi 
sw e doroczne św ięto — „Ś w ięto D ruchen“ . 
O czy spo łeczeństw a kieru ją się w tym  dniu z  
szczegó ln iejszą uw agą ku ow ej 151 .000-nej 
arm ji naszych dzielnych dziew cząt polsk ich , 
które w szeregach K .S .M . sposob ią się do  życia  
i czekających je obow iązków  pod pięknem  has­
łem  „S praw ie służ"! A cóż to za spraw a, któ ­
re j te druchny chcą służyć? P rzy tem  ich  
św ięcie uprzy tom nijm y to sob ie , aby szlachet­
ne i w zniosłe dażen ia naszych „K ato lick ich  
S tow arzyszeń M łodzieży Ż eńsk iej" znajdow ały  
coraz w iększe zrozum ien ie i poparcie .

Jest to przedew szystk iem  spraw a re lig ijna , 
której służą w spom niane organ izacje K .S .M ., a  
w skazan ia K ościo ła kato lick iego uw ażają za  
św ięte drogow skazy postępow ania . T o daje im  
gw arancje , że nie zejdą na bezdroża w sw em  
życiu organ izacy jnem . S ztandarem  K .S .M . żeń ­
sk ich jest sztandar M atk i B osk iej K rólow ej

s

R ozkład  jazdy au tobusow ej.
N iniejszem  podaję do łaskaw ej w iadom ości, 

że z d n ie m  5 w r z e ś n ia  1 9 3 5 r . rozpoczn ie  
kursow ać au tobus na lin ji

N O  W E M I A S T O -B I S K U P I E C -Ł Ą K O R Z
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P rzedsięb io rstw o au tobusow e
J . U k le ja  —  L u b a w a .

S anow nerau O byw atelstw u m iasta i okolicy
k  podaję do łaskaw ej w iadom ości, iż w BASOBOTĘ $
W dnia 31 SIERPNIA BR. W
K  O T W I E R A M

i Zakład fryzjerski «
£  dla pań i panów
f® przy ulicy S o b ie s k ie g o  n r . 2  (obok  sk ładu »  
k  p . P ieńczew sk iego)  < *
06 W ykonuję trw ałą ondulację aparatem elek- W

trycznym , oraz  ondulację w odną i. t. p .
m S taran iem  m ojem  będzie  zadow olić S zanow ną m  
k  K lien telę oraz proszę o łaskaw e poparcie  < 4

ft a pow ażan iem

A nton i W ański |

K orony P olsk iej, bo dziew czę polskie  m a rosnąć  
i rozw ijać się pod opieką M arji, jako dziecko  
M arji.

S praw a narodow a to z rzędu druga w ielka  
spraw a, której uczą się służyć druchny z K S M  
N ie uśm iechajm y się lekcew ażąco z pow odu te ­
go ich dążen ia , nie sądźm y, że ty lko m ężczżn i 
m ogą służyć narodow i. B o jeżeli P olk i w ypeł­
nią sw e serce poza m iłością B oga w ielk iem  
ukochan iem  narodu , to bądźm y przekonan i, że  
ich m iłość O jczyzny udzieli się też ich braciom , 
a późn iej ich m ężom i synom ; ich m iłość O j­
czyzny będzie tym  św iętym  zn iczem , przy któ ­
rym  rozpalać się będą płom ien ie podobnej m i­
łości w piersiach ich braci, czy też m ężów  
i synów .

K tóżby z całego serca tak im organ izacjom  
nie życzy ł jaknajlepszego rozw oju nie udzielił 
sw ojego poparcia 1

U nas na P om orzu organizacje żeńsk iej 
m łodzieży polsk iej kw itną szczegó ln ie . S tow a­
rzyszen ie P om orsk ie liczy obecn ie 425 oddzia­
łów  z przeszło 12 .500 druchen .

PROGRAM RADJOWY.
Warszawa — sobota 31 sierpnia

6 .30— 8 .30 A udycja porann . 11 .5 7 S ygnał czasu 12 .00  
H ejnał 12 .03 W iad . m eteorol. 12 .05 D zień, poł. 12 .15 K unc. 
13 .00 C hw ilka dla kobiet 13 .05 P ły ty 14 .30 N ow ości 15 .15  
P ły ty 15 .25 N asz handel m orsk i 15 .30 T eatr W yobraźn i 
16 .00 S krzynka techn . 16 .1 5 P ieśn i 16 .35 P ieśn i ludow e  
16 .50 C odz. odcinek prozy 17 .00 K onc. dla naszych le tn . 
18 .00 P oradn ik sport. 18 .10 M inuta poezji 18 .15 C ała P ols­
ka śp iew a 18 .30 P rzeg ląd w ydaw nictw . 18 .40 Z ycie kult, 
i artyst. sto i. 18 .45 P ły ty 19 .05 P rogr. na dz. nast. 19 .15  
K onc. rek lam . 19 .30 N asze pieśn i 19 .50 P ogad . ak tualna  
20 .00 W iad . ro ln . 20 .10 K onc. 20 .45 D zień , w iecz. 20 .55  
P og . spo ł. kult. 21 .00 P ow ró t do szkó ł 21 .30 K onc. 22 .C 0  
W iad . sport, og . 22 .06 W iad . sport, lok . 22 .10 R ezerw a  
22 .30— 23 .30 M uz. tan . W przerw ie o godz. 23 .00— 23 .05  
W iad . m eteoro l. dla kom unik , lo tn .

R e d a k to r  o d p o w ie d z ia ln y : A n to n i M ito s z e w s k i w  N o w e m m ie ic ie n . D r w  

W y d a w c a : C e le s ty n M iło s z e w s k i w  N o w e m m ie ś c ie n . D r w .
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D zielnej i uczciw ej

dziewczyny do  kuchn i 
znającej język polsk i i niem ieck i poszukuję od  

1 -g o  w r z e ś n ia  b r .

M a j . W a r d ę g ó w ©  - koło Jab łonow a.

Z am ierzają zaw rzeć ze sobą zw iązek m ałżeńsk i

1) elek trom onter A r tu r W ill i S p e r lin g , 

zam ieszkały w N iem . Iław ie

2) G e r tr u d a  M a r ta  A c h e l in s zam ieszkała  

w  N o w e m m ie ś c ie .

D untsch E ylau , dnia 19 sierpn ia 1935 r.

U rzędn ik S tanu C yw ilnego

F le is c h e r

Przyjmuję 
uczni  

szko lnych na stancję

Gablerowa Nowemiasto
M ickiew icza 6

P okój um ebl.
od zaraz do w ynajęcia
G dzie?  w skaże  adm . „G łosu“

■ Wszelkie

Nawozy sztuczne 
(Azotniak, Supertomasynę, S6I 
potasową, Kainit, Wapno nawoź.

oraz

Bejcę do zboża
— . . . — (Ziarnik, Uspulun)
poleca

„ROLNIK"
S półdz. ro ln .-hand l.

L u b a w a  te l. 39 N o w e m ia s to  te l. 49 .

Chłopców 
młodszych na stancję 

przy jm uje

Wasielewska Tylicka 5

2pokoje um ebl

do w ynajęcia

Bona ul. Sienkiewicza
N ow y dom .

Przyjmuję 

dziew czynki 
na stancję

Kobusińska Nowemiasto
u l . M ic k ie w ic z a  5 .

D nia 29 sierpn ia 1935 r. zm arł zaopatrzony S akram en ­

tam i Ś w iętem i
ś.p .

Celestyn Rosiński
długo letn i nasz członek i były członek  zarządu  

C Z E ŚĆ  JE G O  P A M IĘ C I.

T o w . S a m o d z ie ln y c h  K u p c ó w  
w  N o w e m m ie ś c ie

N ow em iasto , dnia 29 . V III. 1935 r.

Książki szkolne i mąterjały pism, 
zeszy ty - ołów ki - kredk i - plecak i 

do książek - teczk i szko lne i t. p .

w wielkim wyborze po cenach najniższych

P O L EC A

Księgarnia B. MIŁOSZEWSKI Nowemiasto
T e le fo n  N r . 5 9 .  : —  : : —  : R y n e k  N r . 1 9 .
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P okój um ebl.
z osobuem  w ejściem  

z kaw ą od zaraz  
do w ynajęcia

Wasielewska Tylicka 5

ŻYTO I. odsiew P etkusk ie
i

I. odsiew  R ogalińsk ie  

T elefon  64 . A ląjątek 1  yliczk i, T elefon64 .

I .

K ino I m p o n u ją c y  p r o g r a m  o tw a r c ia ! ! !

Dźwiękowe
L u b a w a , poniedziałek 2 . IX .

N o w e m ia s to , w torek 3 . IX .

o  g o d z . 4 - t e j i 8 -m e j

UCZNI
szko lnych  na stan ­
cję przy jm uje na  
korzystnych w a­
runkach .

W iadom . w adm . „G łosu“

I I .

R A M O N N O V A R O i E V E L IN  L A Y E  

w najp iękn iejszym film ie dźw iękow ym  p . t.

„NOCE WI ED E Ń S K I E“
C udow ne m alow nicze tło , przepych dw oru cesar­

sk iego , upojne poryw ające m elod je!

P r z y jm u ję  

dziewczynki 
na pensję 

Monika Heldt
L ipow a 10 .

P rzy jm uję

dziew czynki  
na pensję  

B r o n ik o w s k a

N ow em iasto A leje 1

W e środę dnia 28 sierpn ia br. po dług ich  
i ciężk ich cierp ieniach  zasnęła  w  B ogu , zaopatrzo ­
na S akram entam i św ., m oja najd roższa ukocha­
na żona, m atka nasza, najm ilsza córka i siostra  

ś. p .

Rozalja Księżopolska
z d o m u  W ilc z e w s k a

w 26 roku  życia , 

o czem  donosi w im ien iu rodziny  
pogrążonej w głębok im  sm utku

Juljan Księźopolski i dzieci
P ogrzeb odbędzie się w  sobo tę , dnia 31 bm . 

o godz, 9-te j rano  z dom u  żałoby

N ajnow szy fan tastyczny film dźw iękow y p .t.

„T A R Z A N 
NIEUSTRASZONY"
w ro li głów nej B u s te r  G r a b b e
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D o d a te k  R o ln ic z y
D la c z e g o  

p o w in n i ś m y  o r g a n iz o w a ć  

s p ó łd z ie ln i e  m le c z a r s k ie  ?
N a w ią z u ją c  d o  n a s z e g o a r ty k u łu z a m ie s z ­

c z o n e g o  w  D o d a tk u  R o ln ic z y m  „ G ło s u L u b a w -  

s k ie g o “  z  d  n  i a 4 m a ja 1 9 3 5  r . w  s p r a w ie  

o r g a n iz a c j i m le c z a r ń s p ó łd z ie l c z y c h , p o d a je m y  

d z i ś  d a l s z y  m a te r j a ł d y s k u s y jn y .

M le c z a r s tw o  j e s t s z c z e g ó ln ie  w  n a s z y m  p o ­

w ie c i e z d e z o r g a n iz o w a n e . M a m y m le c z a r ń  a  

s z c z e g ó ln ie  o d t łu s z c z a r n i z a  w ie le . W y r ó b  m a ­

s ł a  p o z o s t a w ia  z a te m  w ie le  d o  ż y c z e n ia . C e n y  

j a k i e  o s ią g a m y  z a  m le k o  i m a s ło  s ą  z b y t  n i s k ie  

w  s to s u n k u  d o  c e n  p ła c o n y c h  w  i n n y c h  p o w ia ­

t a c h  i z a g r a n ic ą  z a  m a s ło  s ta n d a r to w e . O b e c ­

n ie  z n o w ą  p o l i ty k ą  g o s p o d a r c z ą  R z ą d u  p r e m -  

j u j ą c ą , a r ty k u ły  z w ie r z ę c e  i j e g o  p r z e tw o r y —  

p o s ta w ie n ie  n a  n a le ż y ty m  p o z io m ie  m le c z a r s tw a  

j e s t z a g a d n ie n ie m  p ie r w s z o r z ę d n e j  w a g i . W  t y m  

k ie r u n k u  i d ą t e ż u s i ło w a n ia n a s z e g o R z ą d u ,  

k tó r y  p r z y c h o d z i z w y d a tn ą p o m o c ą m le c z a r ­

s tw u , u d z ie la j ą c n i s k o p r o c e n to w y c h k r e d y tó w  

n a  u r z ą d z e n ie  m le c z a r n i i u ła tw ia  p o w s ta w a n ie  

s p ó łd z ie ln i m le c z a r s k ic h , c h ło d n i  e tc . O d p o w ie ­

d z ia ln o ś ć c z ło n k ó w  z a e w e n tu a ln e s t r a ty w  

s p ó łd z ie ln i a c h  j e s t o b e c n ie r ó w n ie ż u s u n ię t a .  

P o  z r e o r g a n iz o w a n iu  i s k o m a s o w a n iu  s i ę  w s z y s t ­

k ic h z w ią z k ó w r e w iz y jn y c h i s tn i e ją c y c h n a  

t e r e n ie  R z e c z y p o s p o l i t e j w  j e d e n  s i ln y  z w ią z e k  

„ Z w ią z e k  s p ó łd z ie ln i R o ln ic z y c h * * i Z a r o b k o w o  

G o s p o d a r s k ic h  R . P .“  p r z y s tą p io n o e n e r g ic z n ie  

d o  g r u n to w e j z m ia n y  z a s a d  o r g a n iz o w a n ia  s p ó ł ­

d z ie ln i . N o w e  s p ó łd z ie ln i e , k tó r e s i ę z a k ła d a  

o p a r te  s ą  n a  n o w y c h  u d o s k o n a lo n y c h  z a s a d a c h .  

K i lk a k r o tn a o d p o w ie d z ia ln o ś ć u d z ia ła m i z a  

e w e n t . s t r a ty  s p ó łd z ie ln i n ie  i s tn i e je . P r z y  o r ­

g a n iz o w a n y c h  n o w y c h s p ó łd z ie ln ia c h  c z ło n e k  

o d p o w ia d a  j e d y n ie  w p ła c o n e m  u d z ia ł e m .

U d z ia łó w  b e z  z g o d y  3 /4  c z ło n k ó w  p o d w y ż ­

s z a ć  r ó w n ie ż  n ie m o ż n a . N ie w y s ta r c z y  j a k  

d o tą d  3 /4  o b e c n y c h  l e c z  w s z y s tk i c h c z ło n k ó w .  

S p ó łd z ie ln ia  m o ż e  z a c ią g a ć  z o b o w ią z a n ia t y lk o  

w  g r a n ic a c h  p o s ia d a n e g o  m a ją tk u . W ię k s z e g o  

k r e d y tu p r z e c h o d z ą c e g o z d o ln o ś ć f in a n s o w ą  

s p ó łd z ie ln i , n ik t n ie  u d z ie l i , n ie  c h c ą c s i ę n a ­

r a z i ć  n a  s t r a ty . A  o  i l e  t o  b y  s i ę  s ta ło , o d p o ­

w ia d a ją  z a  t o  n a d u ż y c ie  c z ło n k o w ie  Z a r z ą d u i 

k ie r o w n ik  s w o je m  m a ją tk i e m . D o s p ó łd z ie ln i  

w p r o w a d z o n e  s ą  o s t r e  r y g o r y ,  u n ie m o ż l iw ia j ą c e  

w s z e lk i e  n a d u ż y c ia .

S p ó łd z ie ln i a z o r g a n iz o w a n a n a n o w y c h  

u d o s k o n a lo n y c h  z a s a d a c h , d a je  p e łn ą  g w a r a n c ję ,  

ź e  c z ło n k o w ie j e j o t r z y m a ją z a d o s ta r c z e n ie  

m le k a  u c z c iw ą  c e n ę . P o z a te m  s p ó łd z ie ln i a  m le ­

c z a r s k a  p o b ie r a j ą c a  m le k o j e d y n ie o d s w o ic h  

c z ło n k ó w  j e s t z u p e łn i e z w o ln io n a o d z a p ła ty  

p o d a tk ó w ; c o k o r z y s tn i e o d b ić s i ę m u s i n a  

w y p ła c i e  z a  m le k o .

Z  t y c h  p r z y c z y n  j e s t o r g a n iz o w a n ie m le ­

c z a r n i s p ó łd z ie lc z y c h n a k a z e m  c h w i l i , t e m b a r -  

d z ie j , i ż  w  n ie d łu g im  c z a s i e  u k a ź e s i e u s ta w a  

o  r e o r g a n iz a c j i m le c z a r ń . U s ta w a p r z e w id u je ,  

ż e  m le c z a r n ie  b ę d ą m u s ia ły o b e jm o w a ć ś c i ś le  

o g r a n ic z o n e  r e jo n y . W ię k s z a  c z ę ś ć  i s tn i e j ą c y c h  

m le c z a r ń  w  p o w ie c ie  l u b a w s k im  b ę d z ie  m u s ia ł a  

b y ć  n ie z a w o d n ie  z l ik w id o w a n a . O  i l e  w ię c  n ie  

p o w s ta n ie  w  d a n y m  o k r ę g u m le c z a r n ia s p ó ł ­

d z ie l c z a , o t r z y m a p o z w o le n ie n a p r o w a d z e n ie  

m le c z a r n i o s o b a  p r y w a tn a , o d  k tó r e j b ę d ą r o l -  

n ic y - d o s ta w c y  w  d a n y m  r a z ie  u z a le ż n ie n i .

A  w ię c  r o ln i c y  —  p o m y ś lc i e o p o w y ż s z e j  

s p r a w ie  n a  s e r jo . P o c z y n a n ia  w a s z e  u w ie ń c z o ­

n e  z o s ta n ą p o m y ś ln y m  r e z u l t a te m , s k o r o d o  

tw o r z ą c y c h  s i ę s p ó łd z ie ln i m le c z a r s k ic h p r z y ­

s t ą p ic i e  g r e m ja ln ie  i z  m le c z a r n ią w s p ó łp r a c o ­

w a ć  b ę d z ie c i e .

G r u s z e k  n ie  n a le ż y  z a s y p a ć  w  p o p ie l e , b o  

s k o r o  R z ą d  n a m  d a je  t a k i e m o ż l iw o ś c i t o p o ­

w in n i ś m y  j e  w y k o r z y s ta ć w  1 0 0 p r o c . K a ż d a  

g m in a  c z y  g r o m a d a  r o z p o r z ą d z a ją c a o d p o w ie d -  

n ie m i d o m a m i m o g ą c e m i ł a tw o  b y ć p r z e r o b io -  

n e m i n a  m le c z a r n ie  s p r a w ę  w a m  u ła tw i , i o  i l e  

t y lk o  o  t e j s p r a w ie  p o m y ś l i c i e  i z s a m o r z ą d e m  

r o ln i c z y m  s i ę  p o r o z u m ic ie  p r z e p r o w a d z e n ie  s p r a ­

w y  n ie  p ó jd z ie  t r u d n o , b o  s a m i w  t y c h z a r z ą ­

d a c h  z a s i a d a c ie .

A  w ię c  d o  d z ie ł a , O  p o m o c  w ie c ie d o k ą d  

s i ę  z w r ó c ić  m a c ie .

i Mliii MIHII'WHBWBIMHMi

Nagroda za wzorową hodowlę.
P o m . I z b a  R o ln ic z a  w  T o r u n iu  p r z y z n a ła  p .  

J ó z e f o w i B a c z e w s k ie m u  z a  w z o r o w y w y c h ó w  

ś w iń  a  w s z c z e g ó ln o ś c i k n u r a  s t a c y jn e g o  u z n a ­

n ie  i n a g r o d ę  w  p o s ta c i m a c io r k i z a r o d o w e j .

P . B a c z e w s k ie m u ż y c z y m y  d a l s z y c h  w y n i ­

k ó w  n a  p o lu  g o s p o d a r c z e m .  T .R .P .

Ściąganie składek członkowskich.
T o w a r z y s tw o  R o ln ic z e P o w ia to w e p r z y p o ­

m in a  p p . s k a r b n ik o m  K ó łe k  R o ln ic h y c h  o  o b o ­

w ią z k u e n e r g ic z n e g o z a ję c i a s i ę ś c i ą g a n ie m  

s k ła d e k  c z ło n k o w s k ic h .

Z d a r z a s i ę b o w ie m  d - ź o w y p a d k ó w , ż e  

c z ło n k o w ie  p r z y c h o d z ą c y  d o b iu r a T . R . P . o  

p o r a d ę  b e z  n o w e j l e g i ty m a c j i t ł u m a c z ą s i ę , ż e  

s k a r b n ic y  n ie k tó r y c h  K ó łe k  n ie  p r z y s tą p i l i  j e s z ­

c z e  d o ś c i ą g a n ia s k ła d e k . B iu r o  T . R . P . n ie  

b ę d z ie  j e d n a k ż e  u d z ie la ć i n f o r m a c j i c z ło n k o m ,  

k tó r z y  n o w e j l e g i ty m a c l i n ie b ę d ą p o s ia d a l i ,  

i d la te g o  p r o s im y p p . s k a r b n ik ó w  K ó łe k  a b y  

n a  k a ż d e m  z e b r a n iu c z ło n k o m  o  r e g u la c j i s k ła ­

d e k  p r z y p o m in a l i .  T . R . P .

W sprawie kart zgłoszeniowych
J a k  s i ę  d o w ia d u je m y  o d  c z ło n k ó w  n a s z y c h ,  

w ie lu  z  n ic h  p o d p is a ło  j u ż  k a r ty z g ło s z e n io w e .  

K a r ty  t e  p o m im o  u p ły w u  d o ś ć  d łu g ie g o c z a s u  

d o  n a s  n ie  w p ły n ę ły . P o z a te m  w ie lu  c z ło n k ó w  

p o d p is u je  k a r ty  z g ło s z e n io w e  w  b iu r z e  T R P . , a  

n a  z a p y ta n ie , d la c z e g o  k a r t t y c h  w  K ó łk u n ie  

p o d p is z ą  t ł u m a c z ą  s i ę , ż e  im  d o tą d  i c h  n ie  p r z e ­

d ło ż o n o . P o w y ż s z e  z e z n a n ia  c z ło n k ó w  d o w o d z ą  

ż e  p o m im o  c ią g łe g o p r z y p o m in a n ia c z ło n k o m  

z a r z ą d ó w  K ó łe k , a ż e b y  f u n k c je  s w o je  n a le ż y c ie  

s p e łn ia l i , j e s t j e d n a k  d u ż o z a r z ą d o w c ó w  o p ie ­

s z a ły c h  i n ie d b a ją c y c h  o  s p r a w n o ś c i o r g a n i ­

z a c j i . P r o s im y  z a te m  j e s z c z e  r a z  o  p u n k tu a ln e  

w y k o n y w a n ie  p r z y ję t e c h  n a  s i e b ie  o b o w ią z k ó w .

T , R . P .

Obniżenie renty
P r z y p o m in a  s i ę  o s a d n ik o m  r e n to w y m , ź e  

j e s t n a jw y ż s z y  c z a s  s t a r a ć  s i ę  o  o b n iż e n ie  r e n ­

t y  n a  p o d s ta w ie  a r t . 1 1 i 1 6 r o z p o r z ą d z e n ia  

P r e z . R . P . z  d n ia  2 4 . 1 0 . 1 9 3 4  r . D z . U . R . R .  

N r . 9 4 . p o z . 8 4 2 . O s ta t e c z n y  t e r m in  d o z ło ż e ­

n ia  p o d a n ia  u p ły w a  z  d n ie m  2 5 . 1 0 . 1 9 3 5  r .

P o d a n ia  o  o b n iż e n ie  r e n ty  i s z c z e g ó ło w y c h  

i n f o r m a c j i u d z ie l a  T R P . l e c z  j e d y n ie c z ło n k o m  

m o g ą c y m  s i ę  o k a z a ć  n o w ą  l e g i ty m a c ją . T R P .

Inwestycje w rolnictwie.
W  z w ią z k u  z  p r o je k te m  p r z y d z ie l a n ia  p e w ­

n y c h  s u m  n a  i n w e s ty c j e  w  r o ln i c tw ie , p r z y  „ K o ­

m is j i P o p ie r a n ia  O b r o tu  P r o d u k ta m i R o ln ic z e m i* *  

M in is t e r s tw a  R o ln ic tw a  i R e f o r m  R o ln y c h  p o w ­

s t a ła  p o d k o m is ja i n w e s ty c y jn a  z p o d z ia ł e m  n a  

3  s e k c je  w  z a k r e s i e m le c z a r s tw a , e le w a to r ó w  

i s p ic h r z ó w z b o ż o w y c h o r a z  c h ło d n ic tw a . D o  

p o s z c z e g ó ln y c h  s e k c y j w p ły n ę ły  w n io s k i  o  p r z y ­

z n a n ie  s u m  n a  k o n k r e tn e  i n w e s ty c j e  w r o ln i c ­

tw ie , w  s z c z e g ó ln o ś c i n a b u d o w ę e le w a to r a  

z b o ż o w e g o  w  G d y n i , e le w a to r a - s p ic h r z a I n i a r -  

s k ie g o  w  W iln ie , 6 1  s p ic h r z y  z b o ż o w y c h t e r e ­

n o w y c h , c h ło d n i w  W a r s z a w ie ,  c h ło d n i - p r z e c h o -  

w a ln i o w o c ó w  w  Ł o d z i , c h ło d n i r y b a c k ie j w  

P iń s k u , s u s z a r n i o w o c ó w  n a P o d o lu , p r z e c h o ­

w a ln i o w o c ó w  w  G d y n i i P o z n a n iu , c e n tr . h a l i  

t a r g o w e j z  c h ło d n ią  w  P o z n a n iu , r z e ź n i i c h ło ­

d n i d la  d r o b iu , s z m a lc o w n i i t . d . o r a z n a b u ­

d o w ę  m le c z a r s tw a s p ó łd z ie l c z e g o , a w ię c n a  

b u d o w ę o d p o w ie d n ic h l o k a l i d la  p o m ie s z c z e ń  

i u r z ą d z e ń m le c z a r s k ic h , n a  m e c h a n iz a c ję  m le ­

c z a r ń , n a  u tw o r z e n ie  z le w n i m le k a , n a  s e r o w a r ­

n ie n a b u d o w a n ie o d p o w ie d n ic h s  t  u  d  n  i |  

p r z y m le c z a r n ia c h . W o b e c  t e g o , ź e  z g ło s z o n e  5 

p r o je k ty  i n w e s ty c y jn e p r z e k r a c z a ją  r a m y  m o ż ­

l iw o ś c i f in a n s o w y c h , b ę d ą  o n e j e s z c z e  p r z e z  

k o m is j ę  r o z p a t r y w a n e  p o d  k ą te m  i c h  c e lo w o ś c i .  

I n w e s ty c je  r o ln i c z e  b ę d ą  m ia ły  w ie lk i e  z n a c z e ­

n ie  d la  r u c h u  s p ó łd z ie ln i c z e g o , g d y ż  w  z a k r e s i e  

n p . m le c z a r s tw a  b e z p o ś r e d n io  p o d n io s ą  i u d o s k o ­

n a lą  d z ia ł a ln o ś ć  s a m y c h  s p ó łd z ie ln i  m le c z a r s k ic h  

j e ż e l i z a ś  c h o d z i o  i n w e s ty c j e t e g o  r o d z a ju  j a k  j  

ś p ic h r z e z b o ż o w e c z y m n ie j s z e c h ło d n ie , t o  

z d a n ie m  k o m is y j d o k o n a n e  w in n y  b y ć  o n e  p r z e z  

s a m o r z ą d y  l o k a ln e , a  i c h  e k s p lo a ta c ja  p o w ie r z o ­

n a  o r g a n iz a c jo m  s p ó łd z ie lc z o - r o ln i c z y m . S p ic h r z e  

z b o ż o w e u s p r a w n ia ją  i r o z s z e r z ą d z ia ł a ln o ś ć  

s p ó łd z ie ln i  r o ln i c z o - h a n d lo w y c h  w  z a k r e s i e  z b y tu  

z b ó ż , s u s z a r n ie  i p r z e c h o w a ln ie  o w o c ó w , r z e ź n ie  

i c h ło d n ie  d la  d r o b iu  —  p o z w o lą  n a  r o z b u d o w ę  

s p ó łd z ie l c z o ś c i w  t y c h , t a k  d o ty c h c z a s z a n ie d ­

b a n y c h  d z ie d z in a c h .

Konwersja zadłużenia przez Bank Akceptacyjny
J a k n a s i n s ty tu c j e k r e d y to w e i n f o r m u ją  

w ie lu  r o ln ik ó w  p o m im o w e z w a n ia u c h y la s i ę  

o d  z a w a r c ia  u k ła d u  n a  B a n k  A k c e p ta c y jn y .

P o n ie w a ż  s k u tk i  n ie z a w a r c i a  u k ła d u m o g ą  

b y ć  d la p o s z c z e g ó ln y c h d łu ż n ik ó w  g r o ż ą c e  i  

s p o w o d o w a ć ś c i ą g n ię c i e  e a łe g o  d łu g u , T . R . P .  

p r z e s t r z e g a  z a in t e r e s o w a n y c h , a b y  w e  w ła s n y m  

d o b r z e z r o z u m ia n y m i n t e r e s i e p o z a w ie r a l i  

u k ła d y .  T . R . P .

C z y  j e s te ś  c z ło n k ie m  T . R . P .?

Przysposobienie Rolnicze w Omulu.
O d  r o k u  1 9 2 9  b e z  p r z e r w y , m ę s k a  i ż e ń s k a  

m ło d z ie ż  r o ln i c z a  n a s z e j w s i p r a c u je  w  s e k c ja c h  

P r z y s p o s o b ie n ia R o ln ic z e g o . Z p o w o d u o g ó l ­

n e g o k r y z y s u , n ie m o g ą c k o r z y s t a ć z e s z k ó ł  

r o ln ic z y c h  —  p r z e z  k o n k u r s y  z d o b y w a w ie d z ę  

f a c h o w ą . P r a k ty c z n ie ,  p r z e z s a m o d z ie ln e p r o -  

w a d z ie n ie  p o le tk ę , c z y w y c h ó w  k o n k u r s o w e g o  

m a te r j a łu  h o d o w la n e g o  i t e o r e ty c z n ie ,  p r z e z  p o ­

g a d a n k i , r e f e r a ty , o d c z y ty  o g ó ln e  i s a m o d z ie ln e  

c z y ta n ie  b r o s z u r t e m a to w y c h , c z a s o p i s m , k s ią ­

ż e k  i g a z e t r o ln i c z y c h , s łu c h a n ie  r o ln ic z y c h  p o ­

g a d a n e k  r a d jo w y c h  o r a z  k o r z y s t a n ie  n a  m ie j s c u  

z f a c h o w y c h  r a d  r o ln ic z y c h , u d z ie la n y c h  p r z e z  

p r o f e s o r ó w  s z k o ły r o ln i c z e j z B r o d n ic y , p o d  

o p ie k ą  k tó r y c h  a k c ja  P r z y s p o s o b ie n ia  r o ln ic z e g o  

w  n a s z y m  p o w ie c ie  j e s t p r o w a d z o n ą  —  m ło d z i  

k o n k u r s i ś c i u c z ą  s i ę  w s z y s tk ic h  t a jn ik ó w  d o b ­

r e g o g o s p o d a r o w a n ia n a o jc o w s k im  z a g o n ie  

o r a z  w y r a b ia j ą s i ę n a d o b r y c h s p o łe c z n ik ó w  

w s i . W  p r a c y  t e j m ło d z ie ż n a s z a w y b i ła s i ę  

n a  c z o ło  n ie ty lk o  p o w ia tu , l e c z  i c a łe g o W o je ­

w ó d z tw a , a  ś w ia d c z ą  o  t e m  z d o b y te  p r z e z  s e k c je  

n a s z e  p ie r w s z e  w o je w ó d z k ie m ie j s c e ( i n a g r o ­

d y ) k tó r e  o d  r o k u  1 9 3 0  b e z  p r z e r w y  p r z y p a d a ją  

n a s z y m  d z ie ln y m  k o n k u r s is to m . C ią g ło ś ć t e j  

p r a c y  w y r o b i ł a  z  p o ś r ó d  t e j g r o m a d y k o n k u r ­

s o w e j , d z ie ln y c h  p r a c o w n ik ó w  w ie j s k ic h ,  k tó r z y  

s w ą  p r z y k ła d n ą  p r a c ą  w s k a z y w a ją  d r o g ę  „ w z lo ­

t ó w  n a d  p o z io m y “ i d z ię k i k tó r y m  p o w s ta ło  

K ó łk o  R o ln ic z e k tó r e  z  k o le i s t a ło s i ę j a k b y  

n o w ą  e r ę w  ż y c iu z a w o d o w o - o r g a n iz a c y jn y m  

n a s z e j w s i . S tą d  t e ż w z ię ły s w ó j p o c z ą te k  i  

i n n e  k ie r u n k i w y c h o w a n ia  m ło d z ie ż y  i p r z y s to ­

s o w a n ia  j e j n a  w a r to ś c io w y  e le m e n t w s i i P a ń ­

s tw a . S tą d  w z ię ła  p o c z ą te k  z n a n a  j u ż  d z i ś  

s z e r o k o , n a s z a ś w ie t l ic a w y p o s a ż o n a d z i ś  w  

o d b io r n ik  r a d jo w y , c z a s o p is m a r o ln i c z e  i m o c  

r ó ż n y c h  g a z e t n io s ą c y c h p o ż y te c z n e  i c ie k a w e  

w ia d o m o ś c i j a k i e  k u l tu r a ln y c z ło w ie k  z n a ć  p o ­

w in ie n . Z  n ie j t o , k o r z y s t a j ą c o d z ie n n ie z im ą  

i l a t e m  m ło d z i i s t a r z y . W  n ie j t o o d b y w a ją  

s i ę  z e b r a n ia  i r ó ż n e  z b ió r k i a  n a  n ic h w y g ła ­

s z a n e  s ą  r e f e r a ty  l u b o d c z y ty , p r z e z p o s z c z e ­

g ó ln y c h  c z ło n k ó w  l u b  t e ż s p e c ja l i s tó w  p r z e z . . .  

r a d jo . T u k a ż d y z n a jd u ję m o ż n o ś ć z d o b y c ia  

t e g o c o  m u n a jb a r d z ie j o d p o w ia d a . W s z a k  

w s p o m n ie ć  n a le ż y  o  t e m , ż e  t u s i ę  m ie ś c i , j a k  

n a w a r u n k i w ie j s k ie , w s p a n ia ł a , w io s n ą , d la  

k a ż d e g o d o s tę p n a b ib l jo t e c z k a , p r z e s z ło 1 0 0  

t o m ó w  l ic z ą c a .

W  t a k i c h  t o  w a r u n k a c h , s tw o r z o n y c h  w ła s -  

n e m i s i ł a m i , d z i ś , p r z y  j a k n a jd a le j i d ą c e j p o m o ­

c y  s ta r s z e g o  s p o łe c z e ń s tw a  —  k tó r e  c a łk o w ic ie  

z r o z u m ia ło  c e l P r z y s p o s o b ie n ia R o ln ic z e g o  —  

w  2 - c h  l u b  3 - c h  s e k c ja c h  p r a c u je c o r o c z n ie  1 8  

l u b  w ię c e j o s ó b  m ło d z ie ż y  w ie js k ie j .

O to  j a k  u  n a s  M ło d a  W ie ś  p r z y g o to w y w u je  

s i ę  d o  p r z y s z ł e g o  z a w o d u  s w e g o .

W  r o k u  b ie ż ą c y m  2 s e k c je k o ń c z ą t r z e c i  

s to p ie ń  t j . p r z e s z k o le n ie , j a k ie w  d o ty c h c z a s o ­

w y m  p r o g r a m ie z a k r e ś l a a k c ja P r z y s p . R o ln .  

M ie js c e  s t a r y c h  u s tę p u ją c y c h  „ w e te r a n ó w * *  z a j ­

m ą  m ło d z i „ r e k r u c i* * k tó r y c h „ p o b ó r * * l o s ta ł  

g r e m ja ln i e  u c h w a lo n y  p r z e z s t a r y c h c z ło n k ó w  

K ó łk a  R o ln ic z e g o  n a  z e b r , w  d n . 1 8  b m .

S ta r z y  k o n k u r s i ś c i i k o n k u r s i s tk i ,  k o ń c z ą c y  

P r z y s p . R o ln . z d a d z ą e g z a m in  z  s w e j p r a c y  w  

d n iu  p o k a z u p r a c P r z y s p o s o b ie n ia  R o ln ic z e g o  

d o  k tó r e g o  j u ż  d z i ś  s o l id n ie  s i ę  p r z y  g o to  w y  w u  j ą .  

O  d n iu  t y m , k tó r y  b ę d z ie  ś w ię te m  W s i n a s z e j  

p o w ia d o m im y  w s z y s tk i c h , k tó r z y b y p r a g n ę l i  

z a p o z n a ć s i ę b l i ż e j z  t ą p r a c ą . D z iś  j e d n a k ,  

k o m u  d o b r o  w s i i P a ń s tw a  l e ż y  n a  s e r c u , n ie c h  

o r g a n iz u ję s e k c ję P r z y s p o s o b ie n ia R o ln ic z e g o  

g d y ż  t e r m in  z g ło s z e ń  s e k c j i u p ły w a .

Pierwsze ciągnienie Pożyczki Inwestycyjne].
W A R S Z A W A , U r z ą d d łu g ó w  p a ń s tw o ­

w y c h  z a w ia d a m ia , ż e  z g o d n ie  z  o b w ie s z c z e n ie m  

M in is t r a  S k a r b u  z  d n . 6  l i p c a  1 9 3 5  r . p u b l ic z n e  

w s y p a n ie  d o  k ó ł l o s o w y c h  z w y tk ó w  z  n u m e r a ­

m i s e r y j o r a z  z w y tk ó w  z n u m e r a m i o b l ig a c y j  

3  p r o c , p r e m jo w e j P o ż y c z k i I n w e s ty c y jn e j o d ­

b ę d z ie  s i ę  w  d n . 3 1  s i e r p n ia  b r . o  g o d z . 1 0  r a n o  

w  d u ż e j s a l i k o n f e r e n c y jn e j  M in is t e r s tw a  S k a r b u

Zebranie Kółka Rolniczego.
G r o d z ic z n o . Z e b r a n ie K ó łk a R o ln ic z e g o  

o d b ę d z ie  s i ę  w  s o b o tę  d n ia  3 1  o  g o d z . 1 9 - t e j w  

l o k a lu  p . W ilm a ń s k ie g o . O  l i c z n y  u d z ia ł w s z y s t ­

k ic h  c z ło n k ó w  u p r a s z a  s i ę .

R ó w n o c z e ś n ie u p r a s z a s i ę o p r z y b y c ie  

w s y s tk i c h w ła ś c i c i e l i i p o s ia d a c z y ł ą k n a d  

W ie m  o d  m ły n a  L o r k i d o  M o s tu  K u l ig i .

Z a r z ą d .
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Ewangelja
Na niedzielę dwunastą po świątkach
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W on czas: Rzekł Jezus do uczniów 
sw ych: B łogosław ione oczy, które w idzą, co 
w y w idzicie! A lbow iem pow iadam w am : W ielu 
proroków i królów chciało w idzieć, co w y w i ­
dzicie, a nie w idzieli, i słyszeć, co w y słyszy­
cie, a nie słyszeli.

A  oto pew ien praw nik pow stał,$ i chcąc G o 
w ybadać, rzekł: M istrzu, co m am czynić, by 
posiąść życie w ieczne? O n zaś m u pow iedział: 
Co napisano w zakonie? jak czytasz? A  on 
odpow iadając rzekł: „Będziesz m iłow ał Pana 
Boga tw ego z całego serca tw ego i z całej du­
szy tw ojej, i ze w szystk ich sił tw oich i ze 
w szystk iej m yśli'tw ojej, a bliźniego sw ego jak 
siebie sam ego1' A  on m u odrzekł: D obrześ 
odpow iedział; czyń to, a żyć będziesz. O n zaś, 
chcąc się uspraw iedliw ić, rzekł do Jezusa: 
A któż jest m oim bliźnim ? Jezus tedy ciągnąc 
rzecz dalej, m ów ił: Pew ien człow iek szedł 
z Jerozolim y do Jerycha i w padł m iędzy zbój­
ców ; ci naw et z odzienia odarli go, i poraniw­
szy zbiegli, pozostaw iając go napół um arłym . 
Przypadkiem zaś tą sam ą drogą szedł pew ien 
kapłan; popatrzył na niego i m inął. Podobnież 
i lew ita, nadszedłszy na m iejsce, popatrzył na 
niego i m inął. A le pew ien Sam arytanin, pod­
różując, przechodził obok niego i ujrzaw szy go, 
zlitow ał się. Przystąpił Jtedy, obw iązał rany 
jego, nalaw szy oliwy i w ina, posadził go na 
sw oje tuczne bydlę, zaw iózł do gospody i pielę­
gnow ał go. D nia zaś następnego w yjął dw a 
denary i dał je w łaścicielow i i rzekł: M iej o 
nim staranie, a jeśli co nad to w ydasz, ja zw ró­
cę ci, gdy w racać będę. K tóryż z tych trzech, 
zdaniem tw ojem , okazał się bliźnim w zględem

Z zebrań Kółek Rolniczych.
Grabowo. Zebranie K ółka Rolniczego od­

było się w niedzielę dnia 25. 8. 1935 r. przy 
udziale 25 członków. Zebranie zagaił prezes p. 
Czapliński. Sekretarz odczytał protokół z pop­
rzedniego zebrania. N astępnie podał prezes do 
w iadom ości kom unikaty z biuletynu.

W  dalszym ciągu w ygłosił instruktor T.R .P. 
p. K ołodziejsk i referat o zm ianie polityk i gospo­
darczej Rządu i o nastaw ieniu gospodarstw ro l­
nych. Referat w yw ołał żyw ą dyskusję.

Po dyskusji p. prezes podał do w iadom ości 
zebranym o D ożynkach Pow iatow ych w  Sam pła­
w ie i zachęcał do brania udziału w takow yth.

Po om ów ieniu spraw lokalnych zebranie 
zakończono.

Skarlin. Zebranie m iesięczne K ółka Rolni­
czego odbyło się w niedzielę dnia 18. 8. 1935 r. 
przy udziale 15 .członków i 3 gości. Zebranie 
zagaił i m u przewodniczył prezes p. Suw iński. 
Po stw ierdzeniu obecności członków i odczytaniu 
ostatniego protokółu przez sekretarza p. Centka 
nastąpiło odczytanie kom unikatów co w ywołało 
dłuższą dyskusję. W  dalszym ciągu p. Prezes 
ogłosił, że p. G olm anowski otrzym ał stację knu­
ra i zachęcał do korzystania z stacji.

Referat o odstaw ie żyta i ow sa dla w ojska 
w ygłosił p. Suw iński. O m ów iono też kw estję 
przem iału zboża w B ielicach, który pobiera za 
przem iał na m ąkę 20 funtów , od śrutu 10 fun­
tów za przem iał

Po om ów ieniu spraw lokalnych zebranie 
zam knięto.

U lgi podatkow e dla 
gospodarstw ro lnych.

M inisterstwo Skarbu okólnik iem z dn. 1-go 
sierpnia 1935 r. L. D . V , 25300/39 w ydanym do 
w szystk ich urzędów skarbow ych w strzym ało 
postępowanie egzekucyjne na m ocy ty tu łów  
w ykonawczych obejm ujących poniżej w ym ienio­
ne zaległości do dnia 15 października 1935 r.

Przepisy tego okólnika dotyczą zaległości 
podatkow ych na rzecz Skarbu oraz w szelk ich 
innych należności publiczno-praw nych, jak sa­
m oistne daniny kom unalne (np. pjdatek w yrów­
naw czy, opłaty drogowe), opłaty na rzecz insty- 
tucyj ubezpieczeń społecznych, składki ogniowe 
itd . ściąganych przez urzędy skarbowe od 
w łaścicieli gospodarstw ro lnych.

Za zaległości podatkow e, przypadające od 
w łaścicieli gospodarstw ro lnych, uw aża się za­
ległość w podatkach: gruntow ym , dochodow ym 
w raz z dodatk iem kryzysow ym i kom unalnym , 
w całości, o ile gospodarstwo ro lne stanow i 
głów ne źródło dochodu płatn ikaw 
całości przypadającej od w artości tych gospo­
darstw przyjętej za podstawę w ym iaru, nadzw y­
czajnej daninie m ajątkow ej w I grupie kontyn­
gentow ej.

Pow yższe nie dotyczy płatn ików jaw nej złej 
w oli, oraz w  w yjątkow ych w ypadkach płatn ików 
opornych, którzy w płacają zazw yczaj należności 
ty lko na skutek zarządzonej egzekucji; przeciw­
ko tym płatn ikom egzekucja w inna być 
prow adzona.

: G Ł O S LU BA W SK I:  

tego, co w padł m iędzy zbójców ? O n zaś odrzekł 
Ten, który m iłosierdzie m u okazał. A Jezus 
m u pow iedział: Idźże, —  i ty czyń podobnie.

Nauka.
A  kto jest m ój bliźni? — pyta Jezusa uczo­

ny faryzeusz, który pow inien był z Pism a św . 
dobrze w iedzieć, że bliźnim naszym jest każdy 
człow iek bez różnicy w iary, narodow ości i po­
chodzenia. Bolało serce Jezusow e niezm iernie, 
że faryzeusze w ypaczyli i w tym w zględzie 
przykazanie boskie, iż zajb liżniego uw ażali ty lko  
żyda, innoplem ieńców nazyw ali w rogam i. 
Szczególną zaś w zgardę m ieli dla Sam arytan. 
Byli to m ieszkańcy krainy Sam arji, których 
ojcow ie odw rócili się od w iary M ojżeszow ej, 
w ybudow ali sobie osobną św iątynię na górze 
G arizim , a później zm ieszali się z poganam i.

Za to przez żydów byli znienaw idzeni i z 
szczególną zawziętością prześladow ani.

W  sw ej przypow ieści „o m iłosiernym Sa- 
m arytanin ie“  w ykazuje Pan Jezus, że ten w zgar­
dzony Sam arytanin lepiej w iedział, kto jest 
bliźnim naszym aniżeli kapłan żydow skigi lew i­
ta, że okazał się m iłosierniejszym od tych, któ­
rzy w sw ej pysze gardzili każdym , kto nie był 
żydem .

„Rzekł m u Jezus: Idźże i ty czyń podob- 
nie“ —  to znaczy, ucz się od innow iercy, bądź 
m iłosiernym , uczynnym dla każdego bez różni­
cy człow ieka —  a dostąpisz żyw ota w iecznego!

Rozw ażanie dzisiejszej ew angelji nasuw a 
nam trzy pytania:

1. Czy m y Polacy nie m am y także pew nej 
skłonności, aby sw ój naród uw ażać za najlepszy, 
K ościo łow i katolick iem u najpotrzebniejszy a Bo­
gu najbliższy? D otychczas m ogliśm y się chlu­
bić tern, że „Polonia sem per fidelis “ ! — Pol­
ska zawsze K ościo łow i w ierna, lecz obecnie, 
gdy szerzy się w śród nas odstępstwo od w iary, 
zbliżenie ku socjalizm ow i, kościołow i narodo-

Kto posiada Order Chrystusa?

Jak w iadom o, O jciec św . udzielił niedaw no 
prezydentow i Francji A lbertow i Lebrun najw yż­
szego odznaczenia, jak iem rozporządza, m iano­
w icie order Chrystusa.

G eneza tego orderu sięga początków w . 
X IV ,  gdy na gruzach zakonu Tem plarjuszów 
kró l portugalski D ionizy I założył w  celu obro­
ny chrześcijaństyra przed M auram i zakon ry ­
cerski pod nazw ą: M ilitia D om ini N ostri Jesu 
Christi, którem u papież Jan X X III  nadał w  
dniu 14 m arca 1319 r. regułę św Benedykta.

Zakon ten sekularyzow any był w r. 1797. 
Jako pam iątka po nim pozostał papieski order 
św iecki, udzielany z reguły ty lko osobom pa­
nującym . O rder ten posiada dziś ty lko siedem 
osób: prezydent Brazylji Epitacio da Silva 
Pessoa (od r. 1922), król W iktor Em anuel III  
i następca tronu w łoskiego H um bert Sabaudzki 
(od r. 1932), w ielk i m istrz suw erennego Zakonu 
M altańskiego, książę Ludw ik Chigi A lbani del­
la Rovere, prezydent A ustrji dr. W ilhelm M iklas 
(od r. 1933), prezydent A rgentyny generał Justo 
(od r. 1934), i prezydent Francji A lbert Lebrun 
(od r. 1935).

O rder ten posiadał rów nież król Belgów 
A lbert I (od r. 1932).

Bezrobocie jest nieco mniejsze niż w roku 
ubiegłym.

W A RSZA W A Stan bezrobocia w  całym kra­
ju w dn. 24 bm . w edług danych urzędow ych 
w ynosi 283.415 osób, co stanow i spadek w  sto­
sunku do tygodnia poprzedniego o 6.359 osób. 
Podkreślić należy, że bezrobocie w ykazujące 
się liczbą 283.415 spadło poniżej poziom u, zare­
jestrowanego w tym sam ym okresie roku ubieg­
łego. Spadek w ynosi 5.771 osób.

Min. Fey ranny w wypadku samochodowym.
W IED EŃ. M ajor Fey m inister spraw w e­

w nętrznych, został ciężko ranny w w ypadku 
sam ochodow ym . K atastrofa w ydarzyła się na 
szosie z W iednia do L inz. W pobliżu m iejsco­
w ości G ablitz sam ochód m inistra Fey‘ a w padł 
na drzew o i rozbił się. M inister uległ złam aniu 
nosa i odniósł rany na tw arzy.

Tow arzyszący m inistrow i adjutant w yszedł 
z katastrofy cało. M inistra Fey‘ a przew ieziono 
do szpitala w W iedniu.

Mord polityczny w Austrji.
W IED EŃ , W  m iejscow ości Pilach w Ty ­

ro lu znaleziono ciało człow ieka, zam ordow anego 
pod chloroform em .

Stw ierdzono, że jest to Eugenjusz Leiter- 
m osen, narodow y socjalista z Insbrucka.

Służył on w legjonie austrjackim w N iem­
czech i przybył do A ustrji w czerw cu br. 
Leiterm osen był na usługach policji austrjackiej 
i najw idoczniej usiłow ano go porw ać i żyw ego 
przew ieźć do N iem iec. N a ciele ofiary są ślady 
uderzeń kijem . Praw dopodobnie Leiterm osen 
zm arł od zatrucia chloroform em .

w em u i sekciarstw u innych kierunków , czy nie 
pow inniśm y m odlić się pokornie: „Panie, ra­
tu j nas od niedow iarstw a?'

2. Czy m iłość bliźniego, m iłość ofiarna i 
czynna, nie osłabła w okresie pow ojennym w  
społeczeństw ie naszem ? G dy całe rzesze cier­
p ią niedostatek, jedzą raz dziennie, nie m ają 
czem okryć nagości ciała, czy nie w idzim y rów­
nocześnie u innych życia nad stan, rzucania się 
w w ir zabaw , tak licznych i tak kosztownych, 
jak ich nie znaliśm y w okresie przedwojennym ? 
A  jak i skutek tego niesłychanego zbytku w  
stro jach naszych żon i córek;? Ze nie starczy 
już potem grosza na ofiary i jałm użny, na hoj­
niejszą pom oc dla głodnych, na uczynek m iło ­
siernego Sam arytanina. Zaprawdę, dosłow nie 
z ojcem Skargą m ożna obecnie gorzko ubole­
w ać : „O  Boże m ój, jak ie zbytk i w to się kró­
lestwo w niosły, które w szystko m iłosierdzie 
w ypędziły ! Począw szy od m ałych aż do w iel­
kich, w szyscy w ierność św iętą i proste używ a­
nie opuścili i onem staropolskiem a żołnierskiem 
życiem w zgardzili. B iałogłow y tak w ubiorach 
i stro jach sw oich przebrały, iż końca utratom 
niem asz... byle się pokazać a m arności czci 
i sław y ludzkiej, która za nic nie stoi, nabywać.

3. Jak ów Sam arytanin zaw stydził żyda, czy 
nie zaw stydzają nas inne narody w ierniejszą, 
gorliw szą, obroną zasad katolick ich, w prow a­
dzaniem ich w życie publiczne i polityczne'.? 
Patrzm y na ten w spaniały K ongres Eucharysty­
czny w Chicago, który taką w ykazał sw oistość 
i spoistość katolików am erykańskich m im o róż­
norodnej ich przynależności narodowej! Patrz­
m y na zorganizow aną w towarzystwach katoli­
ckich i chrześcijańskich zw iązkach zaw odow ych 
potęgę katolików niem ieckich. Patrzm y na 
w szechśw iatow ą solidarność naw et żydów , któ­
rzy sw oich w spółw yznawców w  naszych m iaste­
czkach, o ile niedostatek cierpią, w spierają hoj- 
nem i datkam i pienięźnem i, zbieranem i w e w szy­
stk ich krajach... Idźm y i czyńm y podobnie!

Pierwsze w Polsce skoki z balonikami 
jumpingoweml

„Ludzie bez wagi“ unoszą się na wysokość 
tysiąca metrów.

W A RSZAW A . W ezoraj odbyły się w Ja­
błonnie skoki z balonikam i jum pingow em i. Są 
to balonik i o pojem ności 100 m etrów sześcien­
nych. Ciężar ich w raz z pilotem jest zrów no­
w ażony z siłą nośną, tak, że pilot, przyw iązany 
do balonu, traci w agę.

Z chw ilą, gdy pilot lekko odbije się od 
ziem i, balon w znosi się w górę, zazw yczaj nie 
w yżej ponad 100 m etrów . Balony użyte do 
tych pierwszych w Polsce skoków , w ytworzone 
zostały w zakładach balonow ych w Jabłonnie.

W e w czorajszych skokach w zięli udział 
uczestnicy tegorocznych zaw odów o puhar 
G ordon-Benneta, m . in . kpt. pilot Czech. Ponie­
w aż był dzień słoneczny i prom ienie nagrzew a­
ły pow łokę balonu, gaz rozszerzał się, a balon 
zyskiw ał na nośności. To też skoki Czecha 
stawały się coraz w yższe, do czego przyczyniły 
się t. zw . prądy w stępujące, które w pew nej 
chw ili uniosły balon z pilotem na 1000 m etrów . 
N a szczęście w iatr był niew ielk i i balon szczę­
śliw ie w ylądow ał w odległości 300 m etrów od 
m iejsca startu.

Sukces polskiego lotnika.
A M STERD A M . W ynik i lo tu okrężnego w  

zaw odach lo tn ików -am atorów !są następująco 
pierwsze m iejsce zdobył Polak Skórzew ski, 
drugie m iejsce A nglik Presland.

W  locie zawodow ych pilotów holenderskich 
pierwszą nagrodę zdobył porucznik A sjes, dru­
gą — Sluyters. Puhar okrężny otrzym ał aero­
klub am sterdam ski.

Niezwykły wypadek śmierci rolniczki pod 
Nakłem.

Łodyga zżętego zboża śmiertelnem narzędziem
O niezw ykłej przyczynień śm ierci pew nej 

ro ln iczki donoszą nam z N akła nad N otecią. 
W  poblisk im G arsin ie znaleziono na polu sty­
gnące zw łoki żony ro ln ika Radąca, w kałuży 
krw i.

Jak stw ierdzono —  Radącoya przechodziła 
boso przez ściernisko. N iezwykły zaiste w ypa­
dek zrządził, iż przechodząca nastąpiła na jed­
ną z bardzo tw ardych i ostrych łodyg zżętego 
zboża, przyczem łodyga ta rozerwała jej arterję. 
W skutek zranienia nastąpił dość silny krw otok, 
na skutek którego nieszczęśliw a pozbaw iona 
pom ocy w krótce zm arła.

Kredyt dla mleczarstwa.
Bank Rolny uruchom i kredyty w  w ysokości 

7 m iljonów złotych, przeznaczone na m leczar­
stw o. K redyty będą udzielane na rozbudow ę 
m leczarni na okres lat czterdziestu, oraz na za­
kup m aszyn i urządzeń na okres lat piętnastu.

K redyt oprocentow any będzie nisko; pro­
cent Banku Polskiego w ynosić będzie 1 plus 
koszty adm inistracyjne, w ahające się m iędzy 
pół a 1 proc. Pierszeństw o będą m iały zakła­
dy m leczarskie, pracujące na eksport.
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